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stoją milionowe rzesze ~racuJ~~y~h, zorganizowane w świa .... 
· towej Federaci• Zw1azkow Zawodowych 

. ' t Z okazji drugiej rocznic~ powśtania . z. Q~azji 2·ej r~cznic~ powołania do ruchu zawodowego, reprezen owana 
. Swiatowej Federacji Związkow Zawodo· zycta SFZZ pracownicy 1 ich związki za przez Swiatową Federację Związków Za 
wych, sekretarz generalny federacji Couis wodowe potwierdzą raz jeszcze te postu- wodowych! 
Saillant wystosował następującą odezwę laty. . . , . . „ N!e':h żyje pok?j .i w?1lność dla pra-
do wszystkich związków zawodowych: Niech zyJe międzynarodowa Jednosc cowmkow całego sw1atal 

„Dwa lata upłynęły od powstania * 
SFZZ. Dwa te lata zaznaczyły, się poważ * * k• h 
nyml osiągnięciami w ·.dziedzinie praw Zwyc·1·stwo robotni· ko' w . francus IC pracowników, obrony pokoj~ i rozwoju 1f . . 
demokracji na całym świecie. Wczoraj w godzinach wieczornych podpisano w Paryżu protokół porozu. 
- We wszystkich krajach związki zawo mienia, kładący kres strajkowi. Porozumienie nastąpiło dzięki zaakceptowaniu 

dowe są obarczone wielką odpowiedział przez rząd w całej rozciągłości postulatów, wysuniętych przez robotników. 
nością. W pewnych krajach walczą one Do przyjęcia ~żądań strajkujących zmusiło Ramadiera nieugięte stanowi· 
.ieszcze z wyzyskiem, Jakiego przedmfo· sko pracowników metra i autobusów w Paryżu, niepowodzenie antystrajkowej 
tern są pracownicy oboJra pici. Z dru· k h · k" d • glej strony rola Zw\\~ków 'Zawodowych akcji rządowej, poparcie straj ującyc przez inne zw1ąz 1 zawo owe oraz groz. 
iv dziedzinie utrzymania polioju jest bar- _h_a_s_l_ra_.1-.k_u ... p,_o_w_s_z_e_ch_n_e_g_o_. ----..._--------------
dziej pożyteczna 1 n1ezb~dna, nit kiedy- Po wyborach w e Fr ancji 
ko1wiek. Zwi~_zki Zawodo·we Winny {łO· 

~;j;::~~"~woją·wol~ utrzymania' ocbro Reakc1· a staw. ia na de Gaulleja 
Pokój światowy, unicestwienie wszel-

kich przez~ów faszyzmu,. eowi~ksze: Partia komunistyczna zwi•kszyla SW, 61" sta. n posiada•ia nie praw demokratycmyc.b 14 nłerazcliiel 1f '' 
ne z połepszenJ~m bytu f podnłesienlem p • w ni t tnimi wyborami 
poziomu życiowego pracown\ków całego neffnif.ywne wyniki wyborów k.omunał11yeh, jakie się odb.vły w ••~dzielę we 
~wfata. frnncj4 b~ą wiadome dopiero za kilka dni. Do godzin wieczornvch dnia 20 w obronie podłe1aczy ;~·p~~i.czono przesiło 4 miliony g-łosów tj. około 25 procent. a na prowincji -: 

lnamienll słlllWłSłll al911ł1 ISA. Wyniki dotychczasowych prowizorY,cznych obliczeń przedstawiają się nasłę· 
pująco: 

Doooszą z Paryża, że w traJ{ołe tocz~ Partia de Gaullera otrzymała około 40 prot. głosow, komuniści - 31 proc„ 
• c:ych się tu w ramaclJ Un~co obrad ko- socjaliści - 20 proc., MRP - -8 proc. reszta głosów padła na drobne ugrupo· 

rnitetp ekspertów dziennikai·zy-zdarzył waipa. 
się chal!".a~terystya.!ly wyp~eh\'k·!bra.zu· W większości okręgóiv robotniczych obliczanie glosow nie zostało jeszcze 
Jący: sposob mys!en111 pewny 1.n ame· zakończone. · 
r·ykańskicłi. _ . _ W centralnych dzielnicach Paryża partia de Gaułlle'a zdobyła większość 

Na ipoefodze.niu Ko!misji !P(lliłycznej t.e~ głosów, podczas gdy na przedmieściach Paryża partia komunistyczna zwięk· 
go komi.t-etu w czasie debat nad projek- s~yła swój stan posiadania i otrzymała 41 proc. głosów. 
tem rezolucji o wolności prasy, delegat Już obecnie widać, że„z wyborów MRP (Ruch Radykalno-Ludofy) wy· 
PoIBki zaiproponował wprowad'zenie szedł wprOBt rozgromiony, natomiast komuniści, którzy rok temu w wybo· 
u&tępu. stwierd:zają~ego, i'z· morałnym rach do parlamentu zdobyli 25 proc. głosów, z obecnych wyborów wychqdz'l 
obowi·ązikiern wolill.ej prasy jest walka z wzmocnieni. 
propagandą' wojenn·ą I ~mperiaJistyCiZd'lą. U.fawnifa się' wyraźna ko~entracja sił francuskiej lewicy i prawicy. Okaza· 

P.ropozycja delegaila iJOl&kiego wsifa·ł~ Io s!ę, że ~RP, który uwazany'tiył dotychczas za jedn? z najsilniejsz~ch ugf!lpo
pr_zyjęta, spotykając się jooynie z~ sprz~ wan, gdyz .. w wy~rach do_ parlan_ientu uzyskał pra\~te 25 proc. głos~w, w ctągu 
dwem przedstawiciela USA, Ac1heoona, roku utracił prawie zupełnie wpływy ł spadł do roh mało znaczącej grupy. 
który zażądał ~j 1S1kreśleni-a. Eleme~ty reakc.yjn~ wolały tym razem głoso•wać na bardziej prawicowe 

W1ażenia turysty 
(H. Or.) Pan P. John Taber, prr.ewo. 

dniczący ko.misji budżetmve.i Kongresu 
USA, zwiedził wraiz rz; grupą innych 
czJOD'ków reprezenti..rlącm owią. konrlr 
sję - Europę. 

Pan John Tabe1r wygłc&ł p.memówle 
nie, w którym J)Odda! bagateH.z.ująceJ 
krytyce „rzekome" wysdłki odbud-OIWY 
w kirajach europejskich, twierdiząc, że: 

.,Euro!Pejczycy są wSrJ.ędzie d{llbl"ze 
odżyWienl, dobrze ubrani i że nie 
przeoracowtdą. gJ,ę. „Wszędzie gdzie 
byłem - powied•ział Taber - widzia 
łe~ że właściwie Panuje dohrohy•t. 
Obawiam Się, że Europejczycy zbyt 
lekko traktują życie". 
W dalszej części swego elaboratu p. 

Taber doszedł do w.nio.siku, że udzietae 
nie pomooy Europie mogłoby się tragis 
cznie odbić na sytuacji kraaów europej
skich. które ,,sądząc, że nadsiedl czas 
na odpoczy.nek, ze-chcą spoc~ąć na lau· 
rach". . 
Nawłase:m mówJą,c, my nie notr.zebtt· 

jemy się tym zby·łnlio m.a~twic, gdyż o
pinia p, Tabera dotyczy :PJ'Ze<le wszys 
stktm tycłt krajów, które P<J'SłusZJ11ie vY 
raziły gotowość J>dyjęcia pomocy a· 
meryikańskie;i, na zasadach Planu Mar· 
sha11a. 

Tym ·niemniej jesteśmy nieco zdziwle 
ni ujęciem spraw euro:pejskich przez 
znakomiitego kongresmana. Dobrobyto;i 
Lekk~e tr~towanie życiia? Spoc:tynek 
na laurach? 

Zaczynamy się obawiać, że g-0ścinnl 
gospodarze og;raniczyłi się <In Ilokaza· 
nia p. Taiberowi, tudzież iunym człon· 
kom, wytwornych hoteli, pierwszorzęd· 
ny.eh lokali tanecznych oraz siedzib ma 
gnaickich w rzachodniei Eurotlie, co w 
pojęciu wycieczkowiczów kongre .. o· 
wych miało stanowić całą Europe. 

Jeżeli P. T. obaiwia się, 7.e Europej. 
oz~"CY zbyt „lekko trak.tują życie", tQ 
my jeszcze bardziej ()baiwfamy się, że 
p. T. nazbyt lekko tr~iuje swoją, misje. 
swoje statrowislrot o-raz ooowiązęk mfi· 
wi~nia prawdy. 

Jeśli zaś mo.wa o odpoczynku, mo1dr 
by tu snadni~j zabrać głos m.illony ka· 
lek, miliony b. ,,pasiaków", miliony i 
dziesiątki milionów wygł<>dzonyclJ. i 
mdn6waoych w · czasie fl·cio letniego 
kosmtaru Bur()il>ejczyków. 

Pan John Tabtt tego wszy.sł.kiego wie· 
zna I nie ~nał. Pan John T. naleey do na 
rodu, który na skutek ostatniej woj11~1 

stracił o 180.888 mniiej Iud!zi, aniźełi zgi 
Dil'Jło w tym cz~e w katastrofach sa· 
mocJtodowy·ob w USA. I p, John T. na· 
leży do teJ międzynarodMVej war..stw:v 
lud~ !która na wojnie zarabiała. I na 
zakończeme bardzo chcielibyśmy za.PY· 
tać: <YLY p. Jołm T. ~t doibrze ubrany? 
Otliywiooy? Ozy się ba:rdzo iPr.zepr~oo~ 
wu.je? I czy on i ;iemu po.dobni odpo· 
czyWlają w warunkach J>Odobnych d.n 
tych, w jaklcb „odpoczywa" ołbrzymi~ 
wlę/kszo.Sć 1P1raoudąicej łudnolścJ w olhrzy 
miej w.ięk~ci narodów Euroipy? 

Szczera octPO\Wedź na te py.tania ~ 
gdybyŚtlly jąi mogli otr.zymać -:- byilaby 
niewą1t.Pliwie iZnae:zenie ciekaW'S11Je, niź 
obserwacje turystów dolaro\Vych z pod 
wti:adomego znaiku, CZY'tliooe._ na wyoi~cz 

Po odrzuceniu jego. wniosku prirez ugrupowanie de Gaulle a. 
resztę kleleg'a~ów AcłI<e00.11 _ (')J)UŚcił salE; ----------!!!l!!l!!!!l!!!!l!!B!ll!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!----------!!!!!l!!!!---~!!1!1!11--------!'l!mll!!l!!!!!!!!!'.!!!!~-!!!ll!!!!!!r 

!:~.~~~,t.~.~!!~~~~.t Bezdomni Ang li cy 
kach po Europie. 

de~~kr~~:er~~o;~~a t!~~i~~~z!'f!~: nie otrzymaj~ inieszkań, kt6re · przyrzekał im Attlee 
jęły we wschodni<e·j Maredooii szereg Jednym z najbardziej palących zagad-1 ją tylko 60 tysięcy nowych pomieszczeń, w czasie wyborów." W jednomyślnie U· 
nowych miejscowości. nień wewnętrznych W. Brytanii jest co nie wystarczy na zażegnanie katastro chwalonej rezolucji związek pracąwni-

O<ldziały -rządowe po Krótkiej Wake głód mieszkaniowy. Partia Pracy oti daw fałnej sytqacji mieszkaniowej. Statysty ków budowlanych wskazuje, że od zakoń 
wycofały się w ni~ładzie do miasta Si- na przyrzekła zorganizować budownic· ki brytyjskie wykazują, że chcąc zaspo czenia wojny zgodził się na dopuszcze· 
dirokastro. · two mieszkaniowe ze szczególnym u- koić głód mieszkaniowy w Anglii, do te· nie do związku około 200 tys. nowych ro 

Z Aten donoszą, ż-e premier Sophulis względnieniem budowy domów robotni· go stopnia, aby każda rodzina mogła botników poto, aby rząd mógł się wywią 
odbył konferencję z szefami ang-ie1$ki.ej czych. O planach tych mówił tez wiele mieszkać we własnym mieszkaniu, trze- zać z przyrzeczenia danego w czasie wy
i amerykańskiej misji wojskowe.i w bawiący niedawno w Polsce brytyjski mi baby 15 łat czasu przy rocznej budowie borów przez Partie Pracy, że klasa ro· 
osobach genie! alów Rawli~a ; Live- nister odbudowy Siłkin. 300 tys. pomieszczeń. botnicza otrzyma przyzwoite mieszka· 
sey'a, którzy ipoanformowali go o wyni· Jak donoszą jednak obecnie z Londy- Nowe zarządzenia, zmierzające do ob nia. Jeżeli rząd chce obecnie powiększyć 
kach wielkiej narady wojennęj w mie· nu, · minister dla spraw gospodarczych cięcia programu budowy domów robot- szeregi robotników w innych gałęziach 
ście Vokis. Stafford 6ripps pr~dłożył rządowi nowy niczych, spotkały się już z ostrą krytyką przemysłu, to nie powinien zabierać ro· 

Jednym z rezultatów tych narad mają program budowlany, który redukuje bu· brytyjskich związków zawodowych. Na botnikow z przemysłu budowlanego, a 
być zmiany w dowództw~ wojsk grec- downictwo domów robotniczych o 80 ostatnim zebraniu związku pracowników moie ich otrzymać, redukując liczebność • 
kich na skutek niezadawalających osiąg proc. Tak więc robotnicy brytyjscy, za· budowlanych stwierdzono, że „obcięcie' sił zbrojnych, albo zatrudniając przymu 
ndęc w dotychczasowej akcji Przeciwko miast otrzy~ać rocznie 300 tysięcy miesz programu budowlanego niezgodne jest z sowo tych, którzy systematycznie uchyla 
oow~ta1kom. hń. tak jak im rz~d przyrzekał. otrzyma zobowi_ązaniami Part'' Pracy, danymi fa się od pracy. 
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O lekturE: dla młodzieży 
Dzieci skarżq się. że nie majq co czylQ:ć. - Szu· 

n 
ZROZPACZONA BLONDYNKA Z POZNA 

NIA: Okazywanie wspołczucla osobom cho, 
rym, szczególnie leżącym w szpitalu, jest ty!~ 
ko objawem dobrego serca. Niepotrzebnie 
kłopocze się Pani, ze ów znajomy mógł to 
rozumieć inaczej. W każdym razie, obecni~ 
jest już zdrowy i Pani nie ma powodt1 da
wania jakiejkolwiek inicjatywy do utrzymy
wania dalszego kontaktu. Jeśli natomiast do 
stanie Pani list od niego, oczyvviście należy 
odpisać. 

• kaja; ksiqżki. klóraby ie zainteresowała 
O ile lud·z ilQm dowsłym, qiejednokrot

ni·c trud no jest wybrać sob-ie odpowi·ed
nią !('ok.furę, !;dy nie ma im kto porad·dć. 
!uib g<ly nie mają odwagi czy chęci pytać 
(czę,sto przez mylni.e pojętą ambic}ę. 
wsty<lliWQŚĆ, aby nie przyznać się do 
własnej nieświadornośd) - zna<:wi~ 

nigdy ·nie kradną, nigdy się nie kłócą i I księgarskich - stwierdzić trzeba, że 
nig-dy nie kłamią. wiele jeszcze brakuje, aby wypełnłona 

Mimo jednak kilkunastu pięknych i zostafa luka, aby został zaspokojony 
wartościowych pozycji wydawniczych głód dobrej, odpowiednie.i wychowaw
przeznaczonych tila młodzieży (nieste· czo, a jednocześnie ciekawej, frapującej, 
ty, trudno je wszystkie z braku rnie jsca J chętnie przez wszY,stkie nasze dzieci czy 

. 
""~·mienić), które ukaza!v się na pólkach tanej - ksią_żki! 

ZENEK Z P ABlANIC: Proszę poinformO<W 
wać się w Wydziale Szkół Zawodowrch, Ku„ 
ratorium, ul. Jaracza 11. 

truidl:1ifil'>JiY r~b~e1:i stanowi wybó~ 1 .M 
1
.
1 
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się do tych ni<l stosują. pr y ł b t "k. . . . . ró polsk" eh • • 
Lektura domowa poJ-ecana w szkole. ł no~;.:ą iU)lni'S y ro o Dl ow I mzyme. w ' STAŁY CZYTELNIK>!'EXPRESSU: Pow-inte.i 

spotyka się d()§,ć często z d<:'7,aprobala Dzięki pomysfowoś~i peilskich robol ni- i.u wynosi 12 gr., sprowadzonej z Cze- Pan złOIŻyć podon!e w Ministerstwie Spraw z.o 
killmnasto1.etnid uczennic, <:zy uc;rniów. k<iw i inżyni·c'rrlw przemysł nasz za- chois.ło"·acji - 2 zł. Roczne oozczędno- granicznych w Warszawie. 
Sz·crngólnie tych, którzy przez lata \voj- oszczędza w dn!szyrn ciągu duże s.urny. ści - 10 milionów zł. Wvna!a.zek rooot-J • "' • 
ny nk mieli oikazji do cz dania, <l<J pozna Ostatnio w zakJadach ceramicznych nika OleśkiE'wicza zapiabi€ga.ją.cy wyła· CIERPLIWY · f,I<.: Może Pan prz.eśle sw-,11'.1 
wa1nia pięknych ksią±l"·k odp0wi-ednid1 „P0l:1111ia" z inicjatywy kierownika ·fl.I• mywanlu z~bów w zębatce i 1winysły P:óby lflerack!e do jakiegoś czasopisma !?"' 
dla irh wieku. Dziś czyta.ni~ I<rnszew- chu Nowaka ·1 dozorcy rirodukc_ji Gardy- Brycha Cimały · Pierzcha przyniosą rów c1alnego. Nam byloby zbyt trudno w szc~ti-

. ' 1 d , , . · płyeh ramqch ,.Naszych Rad" :wmleśc'i.ć bcrr· cki·c':'!o. Orzeszkowe i·. a nawet Prus.a. rały, zatzęfo uży_· wać dio JJOOS_\ pki za· nie z znaczne oszczę nosct . . . . i " •> . • · . . : . , . - d'z1e1 szczegotowq analizę powiesc czy no. 
jest <lla ni<ezdyscyp1inowany<:h, nił'lwzy·· miast piasku przesiewanego popiołu, <'O D.zJ.ęki_ v.;ynal_azkow1 inz. Wal1~?rskJ.e- we!. Platego tet, nasza poprzednia od.po· · 
gotowanych umyslów zby•t trudn.e i nu- przynios!o v;ie·lotysięczne c<Sz·czędności. go 1 ZaJez11ersklego przy produkcji sma-. wiedź, choć lak011icznc, nie może być zmtG. 
ż1ce. To kż spotykamy się nader cz~- Robolnkv Zjedn. Fabryk Cementu za- ru do lokomotyw możn:ł obecnie zmnie.i niona. z utworów Pana nie skorzystamy. 
sl·o z wy,paclkami, g<ly 15-o i 16-o klnie częii p·rodukować sami stalowe klamer· szyć załogę robotnJk )w do Jednej trze. · 11 • * 
dz;€\\-CZ\'l1ki, proszą w wypożyczulniach ki do łączenia pasów transmisyjnych ciej, a ifość o.dpadków zmniejszyh się MATKA TRZECH CóR~K: Mąi Panł obn-
o t. zw. „romanse", chłopcy zaś lubują 

1 

Koszt kl~merki wypr.odukowanei w !<ra- o 60 proc. · wlq-.mny jest łożyć na utrzymanie dzieci do 
się ciąg·le w Karolu Mayu. · _ __ ... -- __ ---- czasu ich pehlolelnośct Ma Pani prawo ..ża. 

i:irlJ h Jl I d.oć od niego płcrcenia alimentó·w, jeślf n!& Książka nieod>po\\'J&Jnia, którą karrni;i; ...... rze 01.101-~0 •••• zgodzi się dobrowolnie„ może Pani zmu1:ić go 

~1~-~ ~U:li~ilyp:~i~j~~ i ~J~L~;.~l~;{:rz~ti~~'.:~;.: NaJ"łatw1eJ1111 J~est op·1eczęto ~~ sqdown!e. . • • • 
rllu~i€ ni·eraz lata. dlat.:go leż lite·rntura . ' . . . I 1111 . .· ałlłi GOMOL!SZER H.~ B!Okujcwr.; num.ery „Ex· 
dla mlodzj.eży powinna być je<ln~. z naj- • _ • • • • • pxes1lu" mote Pan nabyć w naszej odm:n1e 
\\'~7;niej.&zych pozycji w. obec'nym oży- a pozn1eJ doprer·o sz.ukać podstaw I rac) I stracji, ul. Piottko:rsk~ lO:<l· 

wioJ1ym mchu wy<lawrnczym. Na t!e g-ło-du micsżkaniowego Oi(kzu- oświadczenie właścicie1ki mieszkania, 7,e PRZYGNĘBIONA JADZIA: Rud;;tińy Panf 
Zapytywani niejedno1~r<;•t•nie przez n?-

1 

\\·an ego lak dotkli \I i-c w nasiym ni ie- pokój ten zajmowany jest przez jedną. z udać s~ę do profesora ~"1'.e~s sxl!~.r~„ który ~a. 
szych mlo<l1,ch Czyielmkow: c.q czytac? scie docl]i(x!zi niekiedy du paradok.3al- pracowniczek poważnej in&tytucji pat1-

1 
decyduJ& •. czy opera~1 .a 1esl mozhwcr 1 itonier " 

- pragnęlibyśmy poza og·ólnikowyrni ny'-'.h svtuacji. Ink:jalywi~· Nadzw\czai· I stwoweJ'· . . . ;z,na, _Moze też jest in~y· sposób re'.dul_acit z~ 
d ,· d · · : ł · , t , ks. : I · · v · · ·· H · ,- . • •. · !low l zgryzu. Adreis I tel<?!on zna1dz1e Paru 

O P0"}e_ ziarn.i, ze na ezy czy, a.c ią7: ' 1 neJ '"o-mt;,,.J'I 1' 1''-':-CZh<t!IJ<Jwe1 za~·clz1ęcza- Rzc.cinviście, urzę<lni<:zka ta, po po- w ksiqi:ce· telefonicznej. 
warfosc1owe 1 dohrvch ~wtorow, wvn11e.- rny przeważniP. że odnajduja się jesz.cze . , d . , . 

• ~ J • J ·11 t "h kt' l 1· ,· d . . · . . · . wroc1e z pracy uo omu poznym wieczo • „ • nic c we -:1 <a z yc , '1 ore u <aza y sic w Lo z1 1mesLkarna 111edostateczn.1e za- . . t 
1 

d . · . . "'ONS JIUK c 

0:->talni.o, bądź jak-0 nowe utwory, bądź tudnione, w klucych. nie '1eden bezdom- rem, zas a a rzw1 swego po.ko1u ople· „ • T TOR E.t.:: Nie mo;~my odf)(lwlct 
i I Z tod r dać 11a1ownie, proszę to zrozumieć i nh1 ntll'ć· l·a,ko wznowi.einia. I\H1ka z nkh ~m·ec1'alnie ny obywatel moz'.e zn;1[ez·.c.: ciach 11ad, czę owa le. męczona. ca_ zie in_ą. p_ra·. 

I ~ . . . do nas żalu. Prawie kaidy z nal!lZY<"h Cll!yt;,.1 . 
zasłnguje na po<lkre·ślie.nie. Np. przero- głową. Ale lQ nie dowód, ażeby nrzez cą, zmuszona była tulac. się po m1esc1e l uików chc'icrłby otrzymać: dluu;zq, „prywo:trti" 
bione dla młodzieży dzieje „Don Kicho- ·samą tylko d1~ć dv>i{'dlenia bnvch

1

, po- korzystać z upr;;ejmoścr zn~i?n:ych. Co odpowiedź. Gdybyśmy mieli 10 robić, noJ.-Ja· 
tau - Cervantesa .. - i·e<lna 7. najpi~·k- zhawiać kata dot) d1czi1~(l\\ \eh su blok a- r.0 rsza - tula s;ę nadal i dz1sia.1. hby w tym cslu zatrudn!ć szerE>g osób, któ. 
niejszych i naj:nlachelniejszv<:h ksi~żek. torów, zan1t<'s1.kuj,1,·y 'h t<;it:t \oka\ i ma h1< \k>t~.::hczas, ·wszelkie ~rM1 w~u1:)<C. re o<i-pi;iu.\qc na ~ę hość li.~tów ~a"Kr:; pr.y· 

Slkznei s.~ J)OWiei~c-i, wan.eo nap-t!\\'no() ją~· w li do k·L,r-o iii 1..1prit·.c·1.:1ln~. pr;i\\ o. i;!arn11ia i !!w~rnczenir: ni< oi]ni<hiy skur chodz! do redakcji no nic J!UŻ lJUJ.ego nil'! 
tl · ..l I T d" · (_' I S hl J t I · · miałyby czasu. Zdaje Pan sobie sprawę, .ze \\'5zys om 111Clros ym , n 1aninn li"'-'\' _ Nie'lldv., zdarZiiJ.i,1 -.,ie i tal.i{' \l_\pa(Jki. ·\tt. 11 {J.ća oru.1 0111cci.r•towanego p{J~ 

"" ( I jest to niemoiHwe. ?\VI Snrn Sowa), o hobra{'h i 111alych D\i\\·odzi !o l~ lko, ż .• • po..,l~·r;nwanie kon- ;oju Jh z,,~l;.j<' ~d <·ll ;,·!.!·11 dni dosłownie Pragnie Pan zm!en:ć posadę, nar.zeczon i 
dzic ·i ach i1idia1'iskich. lX·~!,<Hiale napis<J· łroh~rów je:,t co 11aj1:1niei niewłaściwe. bez tlachu nad głowi) . l"niemo"i,\h iuno Pana zaś chce zacząć pracować. Nie jest io 
na (tego autora) „Sejdżlo i jej bobry". Znany je;st nam \VVpadeJ,;, klóry zda- iej nawet korz~ sLp1;,, z· <Hc•bi.<.l\'ch rze- sprawa trudna, gdy( oboje poriiadac:ie kwa
lo lektura, z kiórej Wi·ele nauczyć si·~ i 1·zyt si·ę p·odnais lwnlroli j.c.((nl('go z miesz ('Zy, niezhędiny.ch do co·lz:-~nn·eg-o ui.yl- Jihkacje t macie określony zowód: Pan, jak<'> 
~k<Jrzystać mogą 111!0-d~.ze j slnrsze kań przy ul. Roosevelta i6. Lotna ko- ku, narażono p1zv hm na ni•e1potrzehne konstruktor, ona - jako ratarentka działu !i- , 
cizie.ci. · mio>ja stwi>erdzila, Ż(' w mieszkaniu 0b. ko5rly, a poza tym zmarnowal;i ona llan~ow.ego. w.!?r.asie ~iq°:Ja· ukazJJią si.ę ogln 

Czeslawa Cenlkie\\·ir.za „Anaruk" -· G. może pomid.cit: ~i.: więcej osóh, niż j.es.7,cze <lwa dni prac:·. h·ieg;0,ią.c po n:iż- ! siien.~ instytuci1 1 7:okiodow pracy, które .P0• 
chlopiec z Gr.enlamlil, za1·n<liamia na- dotycticzas, bo nie j0st ono {'ałkowicie riych urzc;-dach i insl1 '.ucjach. I ~zukui~_ pwracolwdn!~ow. P,roGi:ę s!ę ~dm ;mn

1
te . I d · · · · <l I l · '1 ; · . . . · . 1esowac. zg ę nie, mo"'" Pan sam a" oq o ~,7.ą m ·:h z 1ez z zy~1em. fl!1 a e_rn~J po -1 WYK?_rzy:stane 1.„ . z::pwczęiowała Je<len Uważamy. że taki ":lGSÓb zalah·ienta szenie, a napewno otrz;mc Pan nie jednq, 0 

n0cy. z pracą Eskunosow, ludzi, ktorzy pokoJ, rne Z\\'i"'1 'nr1c: )'i"Zi' hm uw;tgi na "PU!\\"\' jes.t M naini":~'i nieroztropny, ktlka propozycji pracy. 
P«ffli • - ~ ;:a ff*''"M** :mmr '•••• ~~'~>!l#!'.lll ____ rrn 

Codzienna nowel hn „Expressu" -- - .Prosz~. nie_ch P.~n ~iil·da - _uśmi-ec_h I , Y'ió\Ycz_a~. oświa<lczy;c:m. że j.e~ii cho· 
n;1! :,•ę u.prze.11me \\ tl1t. \\'skazu1ąc g·os- uzi o mme. to przypuszcnim. że u~lalnby 
ciov.'i micj~c·e . - To pan j.e~;;t all'to0rern 111i się szybko p-ówać p<:na. Dodaj.em na
tego kapital11oego li~tu, prawda? wet, że Je~li się kloś ze mną zaloiy, to PERUK. 
Muiszę przyznać, że rai1ski liist serde- nie tylko z panem się .sp'0tkam, ale i 

sp1Yi\l·adzić aulor:i listu. W\slal€m cznie mni.e fozśmieszył! otrzymam odp<rn·iednie zaświadczeni.e, Popularny artysta opuszcza już ate
lier filmowe, gdy nagle zalrzymal go dy
rekt.or wytwórni i szepną,ł: · 

- Chodźmy do mnie! Muszę z pa11i.e111 
pomówić! 

Gdy znaleźli się w zacisznym gabi
r€cie, wyciągną! z ki~zeni jakiś list i 
odc.z yfal go: 

„Slvsza"le.m, że I-fonrvk Wil'it t!lt1bie
niec lwbid, ldóremu tak zaz~lrnszrz<i 
powodz•eni a w&z yscy mężczyźni, Jest 
zupeLni.e łysy i nDsi perukę. Ciekawy 
jestem, czy te pogłoski są prawdziwe? 
M0że dyrekcja z.ęchciał:aby mnie po
\\'iadomić?'' 
'.Autor listu pod-a wal swe nazwisko i do 

Kradny adres. 
Aktor nie poirafil ukryć zdent'rwowa-

nia. · 
- To jest nieslv.::hane - za.wołał do 

dyrektora. - Muc.imy coś zro;b-ić! Jeż.t>li 
te p'°g·łciski rnzsz•erzą się i dotrą d() pra
sy, wówczas mogę od'ra·zu straeić popu
larność! 

- Wiem o tym dl()Sk()na1J-el - . o<liparł 
z·imno dvrnktor - dlatego wlaśnie od· 
czytak~ni panu li~:t. 
~ Więc co robi n - k1 zy·knąl Wilit. 

- C.iy mi1 r;:in i~ 1:i:; plan) 
- P rz,-l)p •vsz v~ 1 !\im oo.-fa1n.'.)wiłern 

·jui g·o1'1ca, U('ircmu lldalo ~ie ·'.'d-srnkać _ Dom) ~Jam sie _ rzekł llrzyhyły że tv uc;-_y11iiem. I wł<1-,,n:e dlatego napi
go. Jutro w µoludn:i.: osobnik ten zjawi klór_\' <:fo pn'o\\·{i 1.u ż oswaJ·at si·ę z ;itmo-- iem ien Hs!. 
sie w wvtwórni. I h t I J t d -_ Czy. zamierza n.an, <lyr·ektorze, ro.z- sforą. - Ja się też bardzo śmiałem, pi- - A więc c o•dzi y ko o za< a1 ---

,.. 5ząc. j odetchną/ Wi!it. - Pa11&ka śmiałość im-
mówi·ć s'ę z nim? - spyta! artysta, któ- · ·1 z d t Ot d 

- A d!.:Kzeg,.-. pan 2·0 napisał? - s.pv- 'P'0_-_nu1e_ m1.. g.-'o a · .· rzyma P.a1n.o :po-ry coraz bardziej traci-t nad so1bą pano- "" . ; d · d Dl t wauie. ta! Wi!it, .s.poalą<lając młvdzieńcowj pro- w1e 1~te_ .zasvna ~zef'.1e. a. mezna1n_vec1 
Sto ,,, orz\r. "' przy3ac.1oł pot~af.1ę. się_, zdobyc na w1·ęk-- Ni<.•, uważam, ż0 reszta już należy ' - i · 1 

fJ.o pana! Proszę jednak pamidać, że ~ Przykro mi powi·edz.i·eć panu <::alą sw nawe poswięc~mie. 
od wy>11iku tej rozmvwy zal·eży może fos prawdę - zmieszał się ROŚĆ - zres,ztl} ~ ?rogi mis.tr.c.u, s~1r.<lecznie r>anu 
pat'ls!dej kariery. • · to je~t nieważn{".! · dz 1 ękL1ję! Bar<lzo m1 zalezy na tym za-

Z.naikomity g\\'iazdor Wi·e<lzia1! o lym, z - Ald przech,·niE', tv minie bardzo świadcz.eniu! Wyg_ram ładną ~_umkę, . a 
qiederpli"r·oś<:ią w·i,c;.:c ocze.kiwal naza- inte-resuje! - zawoiał Wili!. - Pan prz.e poz~ivm zaimpomi.J'ę wszystkim moim 
jutrz aukira groźnego !i:>tu. cież wie, że my aktorzy, je Leś.my z na- ZI1~.i;?1~1Yn:t n· 1. , . . 

Ni~ miał jeszcze konkretnych planów. , tury t,ro;,,·hę próżni, chcielibyśmy więc ~ Vv id w yiuągi'.ą! _-z ~~uf];:iay .~otograhę, 
Sprawa byla przel'icż bardzo poważna. 1 wiedzieć, co myśli o nas pubHczn!()ŚĆ. ' 1 

1 
na odwrobnieJ. stron•e. naJ~ba.ł wszy· 

WytSlarczy°ł j«len niewlaśc·iwy ruch, ]ed- 1 dlatego też p-osianov.·il·e m .skomuni·ko- sl'.<0 : cze·go od .me~o. zazą<la! m}o~y cz.Jo 
no nieopatrz.ne skJ\rn, a moż-e być zgu- wać .się z panem i za_.,p·o·koić poprostu v.;iek. , O?;~r~\\ adzl\\·SZ.J go, usmiechną! 
biony! Ten bezczelny owbnik może t>Woj;) ciekawoM. 61 ę poolaznwie. 

1 c.l.ojść do wniosku, że on isto•tnie noS.i pe- ~ W takim razi·e po\1·ie111 panu wszy- -: Kochany chł()·pcze - rzeKł uąds-
rukę, opowi-e o tym swo,im znajomym. stko - tzekl mlodzir.niec - Tit chodzi nąwsz.y mu (Hot'i ·- bardw proszę. 
ci z kolei, innym i \\·k rótc.e wszyscy JJ'O- popros.tu o zakład. .Moi przyjaciel·e i nie,d! mni>e: -pa~ wów kizd\'. p~zy s.pooob
kpiwać będą s.Dbi·e z lysego AJ)Ol'lina! rrzyjaciółki uwielb1aj;J pafla . .Ja te,ż na- nosc1 odw1-e<lz 1 : bar<lw m1 stę pan po-

WH!t zobaczył już oezyma wyobraźni leżę do pańskich wielbicieli. I pewnego doha! 
swoj·e karykatury \\ ' satyrycznych pis- wi.ecz'OrU rozmawia!iśmv o panu przez Powoli wrocit piotcrn d{) swe~<i ga111i
ma-ch - i zadrżal. · kilka godzin. Jedna z nioi<:h zna jDmych n-etu. T stnuą\\'"-ZY przed Jus-trem t:.+a· 

W kj clrn·i!i W;,,z,~dl rio Q"ahinr-lu ntlo- pQ\Viedziala, że wi-el·eby dala za to, by ranni-e popra,\·jj sobie ... perukę, która 
dy czkJ~· i-ek. Na \\.id·ok Wilila mom~n- 1 7awrz.€ć z panem zna i«mnść. a.lf~ Jest z rnu ~ie w mi.ędzyc.zasi€ lekko zesunęła. 
tal~i-e slr adl swój tuo8t. . góry przekonana, że j.ej sie Io nie_ uda. 1 M, 
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Manifestacja 
przyjaźni polsko-radzieckiel 
w Państwowym Te~trze Wojska Polskiego 

J icll w lodzi 38. ~ęśród ~u zoz·em ·w naiwięcei iest Czechów. 
lochów i Anglików 

W piątek 23 bm. P„ Teatr WP u~ 3(). 
lecie wiekopomnej rewolucji październikowej 
wystawieniem głośnej sztuki p.t. „Zagadnie 
nie Rosyjskie" pióra Kons• .tego Simonowa, 
jednego z najwybitniejszych dramaturgów ra 
dzieckich doby ostatniej. Rzecz osnuta na tle 
powojennych stosunków amerykańskich, 
przedstawia dążenia kapitału monopollstycz 
nego i pozostających na jego usługach po
tężnych koncernów prasowych do coraz śmlel 
szego ograniczania praw świata pracy i do 
likwidacji ideałów demokratycznych, głoszo

nych przez Roosevelta, a nurtujących w wlęk 
szości społeczeństwa Ul'lA. Na tym tle, od
malowanym z realistycznym obiektywizmem, 
rozwija się dramat jednostki szlachetnej. nie 
mogącej pogodzić się ze stanem rzeczy na
rzuconym społeczeństwu przez uprzywllejowa 
ną mniejszość. jednostki, która po lic:>.nych 
upokorzeniach, znajduje wyjście w heroicz
nym proteście całego świata postępowego. 

- Mamy też osia łych Fran rllZÓ , 
Czy ~:i ecie, te w Lxlzi, I>Odobnie jak 

w w ielkich metropoliaah św i ata. istnie·ie 
DZIELNICA CUDZOZIE.MCOW? 

Znaj·duje si~ ona na Bałutach i zamie
lrlkana j.est przez przedstawicieli niem3l 

WSZYSTKICH NARODÓW EUROPY, 
a nawet d fll ekid A'r,jj i Ameryki., k tórzy 
przybyli do nas w wYUiku dzi ałań wojen
nych. 

Dzie1nioa cud zoziemców w Łod'?Ą nie 
~ hła Jednak wytyczona nlanem admi· 
ni tracyj nym. Utworzyła si ę sa morzut
ni~. To zaś, że znajduie siPr włp'11ie na 
B:ihitach w robotniczei dzk1 ~ icv miasta, 
..,osiada swofa głęhoką wyim-0wę, 

PrzY,bysze z dalekich stron - t<l 
PRZEW AŻNJE LUDZIE PRACY. 

r(lobotnicy i rzemieś1nicy. Gwar wiel'ko
mie·isk~ i drogie W%taWY skfoi>owe, to
mi ce w powodzi świateł, nie przycią;gały 
ich ni~dy . I teraz wi·ęic zrezy 11:nowali z 
itr11:0 . Udali si ę tam, gd•zie spodziewali .sie 
ciszy, spokoju i serca - d<> takich. jak i 
on i, hrdzj pracy. Dziś llrz1nbysze :iiuż do
<S1{onale po trafi•ą. się I>orozumieć z miejsce 
wą lu dnoś cią . Bo ch-0ciaź mowa ioh jest 
hrn a. trudna i niezrozumiała dla nas, to 
lu dzie pracy, 11:dzieby ich los nie zaniósł, 

ZA WSZE l WSZEDŻlE SŻYBKO 
ZNAJDA WSPÓLNY JĘZYK. 

A trakcją łódzkiej dzielnicy cudzoziem
ców jest 

KOLONIA CHIŃSKA, 
składająca !>ię z kHkunastu rodzin. Sym
patyczni i::ynowie „'Państwa Smoka" czu
~a s i-e; w ŁOOzi bardzo dolbrze. Głeboko 
zaipuści1i korzenie w ziemi łódzkiej, wią
żąc się nierozerwalnie z nOWYm dfo. sie
bie terenem. Skośnoocy Qłlywate,e, o 
dźwęcznych i fascynuja,cyoh dla nas naz
wiskach, 'POSiadaia. ~u swe warsztaty pra
C:'I', utrZ:\'mu~ zażJrłe kont.ąkty z rdzenną 
}11dTI11ścią i ani myślą o oowrode do swe·i 
dnlekiej ofozYzny, gdzie potracili często 
wszystko - naj'blitszyc]J. dom i mają
tek. 

łam i, a że jest uczciwy i wlidny. m licz mitrndi!il Strat-0 marynarza, który niemo 
na kliente lę i zarabia nieźle na życi.;.>. gąc znaleźć ))racy w swoim zawo~.zie , 

Przy ul. Limano .vskie·go 75 miv;zka pracuje fak<J pomocnik piekarza w Jed· 
małże11stwo chińs kie. On ma 62 lat::i. na· nym z zakładów łódzkich. 
zywa 'Hie Onan Nge-I an. n.na tk"ZY 5:'i lat, T;ik samo zresztą jest z innymi cnd~o: 
i ma na imię .•. Florentyna. Nie zaw.sw je- ziemcami. zamieszkałymi na Bałutach I 

dnak pa ni Florenty na nosi ła N!;zo tH:we w śródm i eściu: wszyscy żyją w zgodzie 
na zw'skc Ouan. Flw entyn" z domu Cle· ze sohą i mi~jscową 1ndnościa,. 
cierska. nrimo vofo Kozieł, <'wdowi. w * 
roku l9H9. W r0k późn i ej w miejscowym W Ło·dzi przebywa ogółem około 500 
Urzt;>dz:e $ •an u Cy"'. ln ego połaczyła si~ cndzoziemców - obywateli polskich, -
dozgonnymi wez!!'ltni małżeńskimi z Oh i ń Korzys taia. oni z tych samych praw i P.rzY 
<:zykiem Ouan Nge-La n, z którym iest w:iejów co inni obywatele polscy. W1e~
ba rdzo szczę śliwa. Pożycie tego miesza- s~o·ść z nich prac~je za~odo~o. _Jed~:~1e 
neg{) ma łże!lstw<i .iest nfł d>nvyczaj har:no- k~lkn Tnrków posi~d~ p1ek.ar01e 1 ~uk. r: 
niane. · : me, a Grecy - bnzn1e z mezastąip1onym1 

N 'bl„ · a•- 0 · t · smrik-0łykami. 

Reżyserię niezwykle interesującej l na 
wskroś aktualnej sztuki objął Leon Schil
ler. 

aJ izsza. . 8 ~"' 1 a "ą D'P· :ian Je~ P., Na.iwi'l",cej jest w Łodzi CT.echów. bo 
Tsa.ng, równ tez Polka z pochodzera'll -- aż 111 o~6h. Za nimi krOC7a frnncni -- Proaram r1.1tt11·owy n' a dz1·s· 
(z domu Nab ia łek) . M:eszka ona przy ul. tveoh przebywa w ł'.odzi 48. Chińczyków 6 · 0'~ 
Adw-0kackiej 5 wraz z dwiem..\ córkami: i jest 0R. Rosfan 30. Ameryk~nów 22, Ore- PROGRM1 NA WTOREK 
16-letnią Lucyną J 1~-!etni-1 Krysty11a. - . ków 16. Turktiw t4. Wł.fl':hów 13, Bell{ÓW 
Mąż jej, Ch ińczyk, nie żyje. Zginał w 

1

10, Anglik{•w 5, Persów 3 itd. 
la~ac~ w.c:i~Y. zamęczony w katowni oś- . f...odzianie l?rzyzwyczailJ się do cud.w
w1ęc1msk1e3. zrnmców i me zatrzymuJą sję na uhcy 

Jedyny pr zeb~·,,·ah.cv t\' Łodzi .Jaooń-

1 
na wid-0k ob:r':'·atela o żółtej cerze. skoś

czyk Ormorako ll trzy muje bl iskie stos!lr.- nych oczach, czy 1<ęd!i~rza;ve1 czupry~ 
ki z Chif1cz~'l<am i . Bywa n nich częst'O i nie. Nie jeden zaś. miJa]'a<: ich, p.omyśl1 
oni odwied~a ją go. W J)rzykładnej z.go- ze WSPólc:wciem o los:e tych )11dzi. któ
dzie żyją też ze sobą A"!eryikaniin Smiths rych wo•ina pozbawiła wszsr~tkrngo i roz
ł Jugosłowianin Cernilc, a Anglik Gieens rzudła oo całym ~wiecie, jak wiatr, stra
nie wtraca si~ ,wcale d'° życia Greka Di~ cone r, drzew li'śc1e... (A.q.) 

-u-5;--- We" -pie&ZyWO- Uiepotaebn8 I 
zrost zapotrzebowąn;a na doskonafy chleb ka1·tllowy 

Dzięki obniit>niu norm przemiaro- no~ć zwięlcszenia produkcji. Podfęła s;ę 
wych, jakość. chleba kartkowe~o uległa tego Powszechna Spółdzieln;a Spożyw
radykalnej poprawie, co z kolei spowo- ców w ł.xxlzi, która w ostatnim czas~ 
dowalo znaczny wz~t za!J)Otrzebowania zwirkszyła swój dzienny wypiek z 25 do 
na ten g a tnn{'!k pieczywa. - 35 ton rlz1ennie, co stanowi jedną trzecią 

Jak wiado mo, dotirchczaoowy 90- całego 7.apolrzcbowanla miasta . 
pr<><:ent<>wy chleb kartk<Jwy nie cieszył PSS może z powodzeniem nasydć ry
się specjalnym powodzeniem i ludność, nek, dzięki temu, ie posiadając własne 

21 paźd7i ernika 1941 r. 
12.03 Wiad. połud., 12,08 Przegl. prasy stol, 
12.15 Muzyka. 12.20 „Z mikrofonem po kraju". 
12,30 (Ł) Muzyka obiadowa. 13,15 Przerwa. 
15,00 (Ł) . V-ta aud. z cyklu nadawanego z oka· 
zji m-ca wrnianv kulturalnei pol~ko-rarlziec

~dej (płyty). 15,25 (Ł) Wiad. lokalne. 15,30 (Łl 
Pog. p. t. „Zapasy na zimę". 15,40 (L) Ro'Zmai
tości z płyt. 16,00 Dziennik, 16,20 Muzyka. 
16,35 Aud . dla dzied pt. „Przeprosiny". 16,55 
Słuch•w• pt „Wymarzony zięć". 17,40 (Ł) „Ge 
ografia muzyczna", 18,00 RUL - „Słowik na 
tle przyrody" - wykład prof. dr St. Skowrona 
18,15 (Ł) Koncert życzeń (Cz. I) 18,35 (Ł) Fel. 
sportowy, 18,40(Ł) Chwila muzyki z płyt 18,45 
ud. umhzykalni'ljąca. poświęcona muzyce ro· 
syjslt!ej, 20,00 Drlennik, 20,25 „Sprawy i lu· 
dzie„, 20,35 Muzylca, 20,50 „Gawędy rybackie" 
21,00 W ramach koncertów wymiennych z Cze 
-::hosłowacJą, 21.40 Pieśni K. Szymanowskiego 
22,00 Aud . rozrywkowa. 22,45(1'~) Koncert ży· 
czeń (c-z. II) 22,58 IL) Omów. progr. lok. na }u· 
tro. 23,00 Ostat. wiact dziennika, 23,20 (Ł) M 11 

zyka kameralna z płyt, 23,55 Wiad z ost at. 
chwili, 24,00(Łl Koncert fyczeń (cz. ID). 

* rezygnując z tego pieczywa, zaopatry· młyny, otrzymuje stale jednolite R"atunki 
Yuan-Cł1eng-I(wet umdził Się w dal'}- wała się w chleb nielegalny, z niedo:i;~ • mąki a tym samym może ujednol'dć wy 

OGf,OSZENJE 

him Tchekian>?:u. D.n Łodzi przybył w ro 
1 

• ł k- k t piek chleba. Zarząd Miejski w Łodzt - Wydział Moto-
ku 194!i Wl)rost z Berlina. gd:z;ie był wi"ę:- onego przem1a u mą I, u powanv na ar ryzacjl - podaje niniejszym do wiadomości, 
ziony Przez dłni~<;zy czas. z zawodn jest gowiskach, w bramach i t.d. PO wyso- Piekarn;e PSS, które pracowały ootąd że w zwl11zku z przeprowadzaną przebudo~ 
kamaS'bnikiem. Obecnie mieSz;ka i pracu- kich, paskarskich cenach_ na jedną zmianę, uruchomiły także I dru mostu na rzece Ner na ul. Ciepłej w Rudzi• 
je przy ul. Wrz~nień'Skie1i 80. Wiedzie sa Obecnie wypiekany 80-procenfowy gą zmianę, aby nie było żadnych luk w Pabianickiej (za stawem Stefańskiego) zosta

motny żywot, który wypełnia mu pi1na I chleb jest smaczny, że w zupełności za- dostarczaniu pieczywa na rynek. I }e całkowicie zamknięty ruch kołowy i pi~ 
P'.aca. Je~o k11nsztownie s.kmfo~e cltoiew stępuje „luksusowe'" pieczywo, któr~go St060wanie domieszki soii okazało isię sey przez wspomnia1 Y most, aż do odwołania 
k1 'POsznk1w~ne ~ą,,. w całeJ <?-k?hcy. sprz.edawcy n1e mogąc znaleźć nań na- w prnkt)"C>E! p<Hlwóinie korzystne, gdyż . Objazd ulicami R1:1d.zką (d.awniej. Piłsud
- Pob:atyrruec Je -o . r6.wni:z rodem z I bywców, często muć>Zą odwozić z powro z jednej stronv domieszka ta wpływa na sk1ego), Farną (dawme1 Kościelną) i Patrio-
fchekiangon l(e~c Pong-Sing iest ~ zawo- • d „ . · I • ·· 1. hl b d • j , tyczną (dawniej Aleje Kościuszki). 
tln kP'P'Cell' 7. :n mn~e skromne mieszkan- ,e.m do omu ~woj towar. 1 po epszen1e smal\u c e a, z rug1e zas 
i<o pr~y ul. · Pi.~ k:i n<.kiej 11. z braku chiń- Wzrost za potrzebowania na chleb 80- - pozwala zaoszczędzić znaczne ilości . Łódf, dnia 18 października 1947 r. 
'\i;ie:i por~cla ny h 1 ndl!ł~.e innymi artyku- proc~nfowy pociąg-nąl za soba koniecz- ziarna krajoweg-o. (o) ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 

- Możeby ją pan potrzymał trochę? 
7.osfa wyszła, a ja jeszcze. nie przygoto
valam g a.binetu! 
Położyła dz1ec\m w jego ramiona i 

1\ yszła śpiesznfo. rnawiły ją Izy." 
Weszła oo swego tx>kofu, delikatna 

'rnń róż przypomJrJ iała jej Władka„. 
!Vliała wra·żenie, jak by to nieprawdopo
dobnie dawno s~edziała tu I czytała j€g0 
miły list. Przysz~l gro m I wstrzą&nął 
c ałym domem." Jak dalece zrujnuje ży
cie OOktora i wszystkich zwtązanych z 
nim?-

Gdy przjsztl pf.erwsi pacjenci I weszła, 
'1v poptosić doktora, ujrzała go skuklne--
10 na tapczanie z Bogusią, śpiącą w je
go r amionach. Było coś w jego tw arzy 
co Ją usipokoiło. Bogusia nie zawiooła„, 
Przyjmował pacjentów jak zwykle do 

późnej godziny. Badał, opukiwał, nasłu
chiwał, pisał recepty. Zatroskane oczy 
Anny śledz.iły go nieznacznie. Był spo
kojny cierpliwie wysłuchiwał narzekań 
chorych, ich opowiadań o prawdziwych 
i urojonych chorobach, przyiacielski, po
cieszaiac~ i poważny, 

I 
ce. Nie jadła wiek~ ku zmartwieni·u Zosi, I - Ależ Zosiu - zaprotestowała An
ale mimo to była pukhnintka i okrągła. na - przecież ja ki mogę sama zrobi ć ! 

Tego ranka była w rozkooznym bumo- - Tu niewygodnie - nie ustępowała 
rze. Gulo:otało jej w gar<lzi()łku od na- - a włosów się dziecku nie daje oo za-

~.:l) tłoku ni;wypowie<lzianych, jej tylko zna- bawy, jes.zcze może który dostać się do 
· nych słów. Sliczne · oczki zwróciła na buzi. 

Annę i sięgała rąnkarni do głowy pochy Sięgnęła przez' Annę, ~roratktm· m-
lonej nad nią kobiety. chem chwyciła dziecko i zaniooła je na 

Intrvgował ją skręcony rcl'zawy pro- małe łóżeczko. R()zwinęła krótkimi, ner
mień w1'osów, ()padaj;icy Annie z czoła. wowymi ruchami kołderke. 

Nie mogła spać tej nocy. Słyszała, . że Wreszde udało jej się chwycić łapczy- 'Bogusia pozbawiona zabawkł. straciła 
i Jerzy chodzi po sypialni. W ciszy ~ie lok w obie rącz,ki. Napełniło ją to humor. Głośnym płaczem zadokamen
mieszkania słychać było zdrowy głęboki. ntebywa!ym zachwytem, z małego gar- towała swoje niezadowolenie. 
oddech Zośki, posapywanie B()gusi i te dzidka wy<lobyl się radosny dźwięk: Arma patrzyła zdumiona na l<>śKę. 
ni~kojne, nerwowe kroki gdzieś za Ma!. .. Ma!.„ "" Co miało znaczyć to nagłe Podniecenie 
ścianą. . Anna słu<:hała niedov.rlerza1ąfu, a·le i w~aźne 1zirytowaołe? Płacz dzi.ew-

ROZDZIAL 15-ty. Sogutsia tarmos:qc gorliwie fe! wrosy, ca:ynki zabolał Annę, ale i na Zosię po-
bi t ł be M 1 M l działał jak zimny strumień wody. Uspo-szcze o a a z przerwy: a.„. a .„ 

Z Zośką działy się jakieś dziwne rze- Ma! .. : koiła się, zawinęła już spokojnie Bogiu-
c-zy. Pie'.ws~y. raz zamva iyła . 'co Anna _ Zosiu, Zosiu, słyszysz <:o on mó- się w kocyk i wcisnęła jef w rączkę ja
pewnej nie.dz1eh w m.arcu. I cz~ ła jak 1 wi? , a k~ś gumową zaibawkę. Dziecko prze-

z~ykl~ raoo na .swoim .taix;zame I ba-1 Zośka usłyszała natychmiast. Zatrzy- stało płabe. Anna czekała, czv też Zoś
v.:1ła s1ę z ~usią, T~ me;t'Z1elne poran- mała się na środku pokoju, rysy Jej twa- ka przynies~ je z·powrotem na fapezan. 
ki były ~ajmtlsre. N,c me. na~Hło do rzy ściągnęły się prawie nienawistnie. Ale n~. Wyszła zanieść J)'iełuiszld 4o 
wsta~ama, dzwo:1e k u dr~w1 mllcza!· I Soojrzała w ich ~tron~. ze złym, ostrym kuchni i nie wracała. 
Zosk~ nakarm 1w~zy ?zt~ko •. zarnosł~ blyskiem w oczach. I nagle Anna przY'pomniała S<>błe hme 

je Annie, sama zas ubierała stę, gdyz , . . . podobne sytuacje, w który<eh Zośka rów-
chodziła wcześnie do kościoła. Ma,lutka · Anna Ili '<' c;łysząc odpowt~zl, odwro· niei zachowała się tak dziwacznie. Nig
śmiała się do Anny i ruszała żwawo rą- cHa się do niej, uw aln iając iedn~ześnie dy nie zwraca jednak n.a to uwagi, do-
czkami. Czarny puszek na jej główce włooy z na zh vt ('\Yalt?wnvch 'Pt~ł piero dzisiej\Szy, aż nazbyt rzucający si~ 
zmienił się zczaoom w pokaźną czupryn- Bogusi._ .D""•ri'.<:rla <lz!'~' n v wyr~z twa- w oczy gniew mtodej dziewczyny pn;y· 
kę i_ zakręcał nad czołem w figlarny Io- rzy Zoski. 7 ·,~ kO:z' 1•1 l 'l to .. , Zoska, tak W'łOIB iła pamięć tamte inne epirody. 
czek. Oczki, mimo różnych przepowied- zawsze lago<l!la 1 C7 uła ? Przy Zbyszku nigdy taka nie była! 
ni, że zmienią nied ł ui:ro kolor na niebi>CSki 

1 
Dziewczyna P'"r!0::.1 ła o; 7 \·h'•<;:>· I nagle Anna zrozumiała„. Zośka oyła 

pozootały czarne. Bielutkie, błysi<:zące - Niech mi ją pani odda - rzekła zazdrosna o dziecko! 
ooliczki miały najrozkoswielsze rutneń- twardo - trzeba ja przebrać! ro. il i.J 

„ 
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WIC81(1 - No lctedn, J>6fa krew. b~ 
to plecącte? C:t>C>k:amyl 

WACEK: - Da wa~ mi tu ieść ! 
T©LNfR1 - Za momenci'k! .. 

Co otrzymamy 
na ~1rtkł. • patdii rnika 

~d Miejski w Łodl'.1 podaje do wiado
moAcl, te na karty aprowl.%ac,.Yjne zwykłe oraz 
I nadrukiem RCA (Rejonowa Centrala Apro
włzacyjna) na miesiąc: patd.ziernlk 1947 r. 
w lkl.epach włączonych do niejakiej 1łecl ro1-
ddelczej, poceynając od dnia 21 patdcernfkłi 
r.ll. tprzedawane będą nast~puJciCEi artykuły 
apoiywcze: 

Kał. I. l Kat. L R.C.A. 
J.. na odcinek Nr 20 po 2.- kg I"ląki gat. 

w cenie zł. 3.- za l kg. · ' 
2. na ~dcinek Nr 22 po 1 kawałku mydła 

do prania o wadze plt:rwotnej o.i kg, w te
nJe 111. a za kawałek. 

a. na odcinek Nr M po 9,1 ki. Oilkn\. . w 
cenłe zł. 18,00 za 1 ka. 

Kał. I, Zwykła. 
L na odcinek Nr 19 po 1 kg 1łl.eju kokoa. 

• cenie zł. •1,llo za 1kg. 
2. na odcinek Nr 21 po I p...ad:S ltottt. 

młęm. k:ońsk1d>., • wadze 41!3,fl kl katda, w 
c::en19 r.ł. tl „ 1 ~ 

Kał. D. 
L na edclnek Nr te po 0,4. kl. cukru. w 

cenłe zł. 18,lł a 1 q. 
2. aa od.c:tuat N'l t9 po t ,ł 11.ig m„ ~ .. 

" cenie d. I &a 1 ka. 
S. na odclne. Nr Jfl Po 1 J>U11101 kon 

mlęsn. końsk. wagi lłM,S kg„ w cen1e zł tl 
• 1 pu~ 

Eat. m. 1 Kat. m. a.o.A. 
1. aa odcinek Nr. lł po 1 łr• ~Id PR. 

w • „ 111:1. 
I. na ~lr Nr. 19 po 1 ~ llolA 

mięsn. końsk. wagt 411!,8 kl. w cenf" zł ~ 
m 1 puszkę. 

Kał. In. I Kał. m. ll.C.A. 
L na odcinek Nr 18 po 0,2~ kg cukru, w 

een!e zł. 18,llO za 1 kg. 
2. na odcinek Nr. lD pe 1 kg mąki pn. 

80 proc. w cenie zł. li za 1 kg. 
!. na odcinek Nr 21 po 1 kawałku mydła 

de prsn~a o wadze pierwotnej 0,1 k1.. w ce
uie zł. l,llO za kawałek. 

Kał. IR R.C.A. 
1. na odcinek Nr !li po M kg. oleju k<iko 

flOW&go, w cenie !:ł. łl,llO za 1 kg. 
2. na odclnek Nr 2G po 1 puł21Ce kcN. 

m.łętlft. końsldeh, o wadze ł&3,8 kg., w eenłe 
d. 8 la 1 ptu!Z~ • 

Eat. n. R. . 
1. na odcinek Nr 18 po 1 puszce kons. 

mtęsn. końsk. o wadze 453.fl, w cenie zł 6 
za 1 puszkę. 

Kał. "In. 0-12"" Kał. „Dz. ~1!„ ll.C.A. 
L na odcinek Nr. 18 po 0,25 kg. cukru, w 

ienłe zł. 16,50 za 1 k1. 

Pracujący, ociemniali 
będą otrzymywali rentę 

ZUS, rornmlejąc wyjątkowo tmdn~ 
sytuację odemnialych, przyzna! im pra
~" pobierania renty emerytafoef w wy
padku, gdy po odpowiednim prz.eszkol~
nłu wstaną całkowicie lub częściowo za 
trudnlent 

Obecnie Okręgowe Urzęd:y Inwa.Udz. 
kie rozpoczynają na szeroką skalę akcj~ 
przeszkalania Inwalidów. 

K pujemy 
ZŁOM ŻELAZNY i MU AL OWY 

z AKCJI SPOŁECZNEJ 
dla potrzeb Gospodarki Narodowej. 

Składnica Złomu 

Bernard Walkowiak 
tm, 111. IWłh~h1ro lir. 8 - t~I. IR3-U. 

WICf1Kr - P(jjdę "~ ~n1 
wiad, czy pręodko :P.uda.d;zą.-. 

WACBK: - Tylko nl• mamct:t, ~r~e, 
bo ·umieram J rłod·!ł! 

IKUCHA:Rrl: - A 8io, 
A ipan kogo uwda? 

WICEK: - Uwafam, ie ma pan trrtaj 
§miernik konlrnl'8-0wy ! 

H' razie D'l_lpadku 

• 
a1emy 

KBLN~r - Alet mom&nclkt ... 
WIC~: - Stracmmv a~t ?;je.dg 

p:i.n Mm I Serwus' 
WACEK1 ~o. fak mnie ml!tł .... 

nie umiejqc okazać bliźniemu najprymitywniejszej 
pomocy lekarskiej. -Tym powinna się zająć szkoła! 

Stary czy młody rcbotn·lk, czy f1t1ży- hJna nie wie jak się do te/Z'o zabrać, Na~z.e nloobezna1nJe z najposipoli1szy-
nier, krawcowa, maszynis.tka, ucz.eń, lub aby odzyskała ona przytomność; mi zjawiskami. chorobowymi ma swoje 
studentka - ludzie wn!eją.zy daw!lć ~ gdy sit cparzymy ':Vn:)lk!~m. otoeaen!e źródfo w peWII1ym za11Ie<lbanlu. · 
ble ra-dę z najróżrrleJszyml problemttml pła-cze razem z nami i M.l!!, ale f11ko je- Program Mkół tak po~Uiennycli, J!1r 
11wlrowyrnl I f a.coowymf, s trudnymł u· dyny ratunek widz! f śre<inkh, w którym uwzględnia stę vrle-
gadnłemaml tech.nUd I W}"llałuków, iłę· wezwanie lekarz~; I le prob1emów doby o~neJ, który, w 
czenł ~ niestety petWilą, ~11, oeclą m 6 l ""t I i I A~otutn4 rdeurnlek-tnośclc radz~a '°" ie m w ~ ru 0 rupe ~f -gl!orancjl jak IHl~szym n1k~I~ m!ł na oeht 
ble " rwykłyd1, codziennych pnypad· nfeśwładomoścl co robić, jak rafować. wychowywainde nasuf mlodzleiy, -
kach dolegffwoścł fizycznych. człowieka ~ Jestt~ niepełny. Brak mtt tyclt 

Pned każdym. nafba.rdzłeJ ~ .,,.., atrtrtego gazem, c~ racradzonegd, właśn!-e f<>dzfn specjanych, które powłn 
dk•- k 1 ............... ł _, b""" f 1."1 w jak! ~ób stosować g-zrtuczne -Oddy- b .r .rwł d t - k pa ~1'!1 & a ..,._,c;.,;;n a, U1t1! u•tc-a. VVłU cha,n.l>e top!elcQwl, wz.ględnloe fft.k postą~ ny y1.: po:§ ęcone po s awowym, pra • 

- stają bezradni, praraten~ fdyi '"'ć ,,. 111Vnadktl -aźenla l!Kmtt„,__... tycznym władomoścłom z zakresu wlee 
()fWfen lłt przed ttlmJ .konlecmolł wkro t'' „ Jr „~. -··~!!\~ cf do t J I k kl -J, b„z 
ezenfa w łajemn cz:'- nfezbadan4 dzłe- Zna~ &~ i>rz.eclet sytu11e~ ~y t!'fair- ey 0 ra ne pomocy e ars e-
dzłnę medycyny. mujie tnę nawet Pogotowlei .czy w"tywa których. gdyby np. lekarza w o~ólc nte 

Operuj~<: z #atwoścJi, i SW<>bod• poJt- . specj2tl\stów, gdy lgł 11 w~!dz1e w pale<:I było, łub nfe przyszedł, chory, który do· 
cłem atomu, bumby atomoweł I 1nnyms Wytworzyła &lę w nM su~re6t\a, t~ &łat krwotoku mógłby umneć', oo nfki nie 
dcomplłkowauymł tetmłnamł, R'Y .,tu: ~ kddy ubłeg !lfJC'Z.nkzy, kdde ~arwtwo, m• fJ'OJł t.. J t.a Jawotok motn z„ 
tt!a wymaga ustoeow a }&kiego! n- to joest tamow&f. 
biegu, który ma meś~ ?Qmoa eborenm taJemnlcze młstcrłurrt. . I fl!Ottttenh łft'f{'fe. ezy to J!~ tertł}e. 
- tracą głow~, nie wiedzą ro nalety ro- do kłóre~.u powołani są tvlko cf, ro ukoń czy jako pogadanki, pciwinny być trak 
bJć f jedyny ratunek widzą w przybycłu czyli medycynę, względnie te, które ma- towane CQ11'8jmlej tak samo ooważni-e 1 
lekrza z arsenałem środków, których sa· ję dyplomy szh:óf plelęgniar~kkh. Tak Jako con 11 jmniej taki sam obowiązek, .Jak 
me nazwy JUt dzfałaj4 kojąco {mote dła nie Jest! KAŻDY, PRZECieTNIE ROZ· lekcje geometrjł, cey algebry, " kt6r~ 
lego, że ię kh najczęśc1ef nie ro-zttrn!-e). SĄDNY CZLOWtEK MOŻE DOSKONA ;o;naczmi czę.§ć młoozieży po wyjśdtl ~ 

Mamy. tu na myśli, dzles!~{kf d:rob- LE POR.A.DZIC I SOBJE I OTOCZENIU, „.......<1 
nyc-h I poważniejs.i.y.ch . wypa<IMw na- O JLE BĘ:DZIE POSIADAL PEWIEN s1,1koł)i, niewiele jiut ma w helu "'0 yvi· 
gl~h za{:horowań, czy nleszczęsśllwych ZAPAS PRAKTYCZNYCH WIADOMO· n~ Aby umieć eoble radzi~ muslmY, 
wypadków w domu, przy pracy, ery na SCJ Z ZAKRESU NIESJENJA PIERW· si~ t'f'g(l 1nauc-ty~. . 
ulicy. Na<l zemdloną kobiet~ w trarnwa- SZEJ POMOCY, w cytowanych wyżej i Tm wcześniej zacz.ni~my, tym dla rtas 
ju, słanie kilkanaście osób, ale wielu Innych wyipadkach. w~?.:ystkich ~ej! 

P pieros .1 
dzięki otrzymaniu surowca gruzińskiego i maszyn z Czechosłowacji~ 
- Polski Monopol Tytoniowy likwiduje niektóre marki papierosów 
Jakość papierosów kra.fowydi ma 0d pewneg-o CZl!!ill braku.fe w ktos-1 jednak absolutnie nie zmnłPjsŻy f>g61nej 

ulec pewnej p<>pr!l·Wle. Przyc.zynl !i~ do kach papierosów marki .,Zryw", a także produkc.fi - zamiast dwóch fd„ntycz
tego przede wszystkim import z ZSRR ,;Bałtyków'', lub „Triumfów". nych gatunków 0 różnych nazwach. hę. 
znanych n11 całym świecie aromaty cz- Okazuje się, że Pl\1T likwldu ie powoli dzlemy mlell ldPntyczne papierosy o Jed· 
nych i wartościowych tytoni iJ11Zlń· „Zrywy", ponlewat są nne !lporządzane nakowej nazwie. (.s) 
skkh. z identycznego surowca, co „Hele", a lllllllTillllTIIDIOllllllllllllllllllllHlll!llllillllllllfllllflllllllllmm1111n111111111mmnn!lllll 

Ale dobry tSurowi~ t<; fes7.c7.e nie tylko zapakowane w niewygodnych g-ru- PRZEPIĘKNE LOKI 
w~zy, tko. Sama produkcja winna być bych pudelkach po 24 sztuki. 
również udoskonalona, tvm bardziej, h Wielkre p<iwodz.enioe ,.Heli" 11k!<ml!o 
Ostatnio coraz czę.ściej spotykamy paple więc Monopol do likwidac}i „Zrywów", 
rosy za twarde i wysypujące si~. o które coraz mniej pytano. 
PMT pomyślał i o tym, gdyż w ramach Podobnie przeds1awia si~ sytuaoCja i 

zawartej ostatnio LNnowy lJ(llsko-czecho .,Bałtykami" ! ,;Triumfami", Jeśli nie by· 
slowockiej, w bieżącym miesiącu nadej- ło „Bałtyków", były „Triumfy" i - na· 
dzle do kraju pierwsza partia nowoczes- odwrót. Mafo kto wie Jednak, że paple· 
nych, wyso~owa~tościowych maszyn do rosy te są właściwie identyczne, a fabry
wyrobu pap1erosow. kl pakują je w pudelka z napisa111i „Bał-

Przy o:kazji należv zwrócić UW!!gę na tyk", czy ,;Triumf" - w zależności od 
pewm~ charakt€ry1'tyczn-P zja\\'isko, ja- te~o, jakie pudełka pierW'i7e nad('jdą. 
ki(" . oh~<>rwujemy o.statnio na odcinku ty- I Nal('ż y ~ię w~ęc: i:,podz ~ew ~ć, ~f' i J.edi>n 
tontOWY.m, z trch '2'a tunkow ule'1:me hk ndac11, co 

nleor,raniczenl~ fJ'n10łe 'DTl);I 
U' ilgotnµm Po\uletrzu i pocie, 
osiąj!'ną !'ani~ I Panou1łe za 
pomocit ellk~lru „A t.MA", 
dziek! którPmu ondulecfa 
jl'st zb)lteczna. Dute zaoszcrę 
dzeniP. czasu i płealędzy. Na 
tychmia~t po uż11cfn wspimla 
łe fale ondulomanyi::h włosów, 

...... ~..,..,....,,~ pełna powabu f11Jzura. Mnd 
stwo podziękom11ń (przede 

mszystk!m od artl)stek scenicznncg). Cena 150 
zł., 3 fla.•zkl 300 zł. Kto w trzech dn•ech prze 
śle w1,1clnek wraz i; zamówieniem, otriuma IO 
proC'~ rahstu na duży p11kłet. Przedstawtclel 

W. Pench111i;, Warsl!luia I. 11kr. poczt. 68, 

1111111111111111111nmmu11111111111111u111111111111m1m1111111111111m111m1n1111m1mmm11• . 
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~· I ~zew ;~est trzecil I 
nit:dzielę rrzv eżdia Lec~ia łG~ańsk} 
Zlł. cfęstwo Widzewa nad Tarno.vią wy. J 

wołało w światku piłltars!dm wielkie wrą. 
zenie. Pociągnęło ono za. sobą poważne zmili. 
n:r w kolejnuści finalistów w tabPU. Pnmtl 
~tawił' si~ ona ,j'lk następuje: 

gier pkt bramek 
1. Ruch 4 6 15:4 
2. Tarnovia 4 6 13:6 

D 
Piękny i skuteczny boks Finnów. 
pięściarze roznieśli drużynę Polski 

JA 
RadŻieccy 

Północnej 3. Widzew 4 3 1:18 
4. Legia. 3 2 7:11 (S-ki). Doibrze się ~stało, i:ż pięściarże I których finn o.kazał się lepszy. To wy-
5. Lechia 3 1 J:6 ttels.ine·k ~deeyd~>w.ali si·e 'Pozostać w Ka- starczyło, by o·gł-0sić go słusznie zresz_-
w na.jbHiszą, niedzieli' Wiih:ew ma oka- kwicach i wakzy1fi z r.e;pre.ze·ntadą Slia; tą, za zwy.ci•e,iz cę. . • 

rzadko spotyka si~ ta'k -ecner.giczne~ ł 
bh-skawicznje -0rientudącego się w :P1'!2ie·· 
bi.eigu w~l'ki arlbitra. 

t.5ę umocnić zajmowaną trzecią lokalę, gdy~ sk~. Byt to jed·en' z najlpięikniei~z.ych me- ''''"C~e..f z rP.1110H I 
grać h~dzie w Łodzi z gdańską I ,f?-cltią. czow. o,glądanyd1 u nas ostatmio w Pol- li " •"' ' •&.;; • 

Mecz ten d/oistarczył wiele zadowolenia 
licznie Z'gromadzone1j puibil:lczn{)·śd~ Wrr· 
niki osią•gnięto na•stę1JYują·ce: 

Mecz ten został przełożony. sce. Pię1śdame fińscy, jedlno-czą<: w sołbie Jed<ynie dwie'- ostatnie walki, a więc 
Dział of icf alny ŁOZ1 S. w.szystkie . zalety W}~rr~a1gane od„ bok~e- wa·g najcięższych, były słabsze, po 'Pt'O--· . - "':' -- . I row dobre•] klas.y, a więc Szylbk-0•sc .. b~)·J·O- stu dlafo,R"Q, ie• St·E,E>k nie miał tu g'o•dnych Helsinld wygrały 11: 5 KomtlHkat Zar&.:aiu Hr 2 :1.·o~ć, teohnikę, pracę nó1g, ~VJj"trzymafoś~ przeciwników. Partero~ :wyJeiciał za Sznu. w musz.e:j lehtinen zremisował z Orz:.y 

• 1 silny C~'OS, za-prezentowałii. bok;s W na1J- ry na stolik sęd~i~wsik1 1 })rzed ll'pływ•eim C "'' ] . · Q" • ,,,.,, 
1 PrzYięto w poczet członków ŁOZTS na I d · ~-0 I d · l ł ł , .'./. · a "IYO ·z-n, w <:·ogouc1e<J it'Wm ..... J>O -r>onr~ · ·' · ' eJJSzym "ry amu. .J. se:rn.n, ~ie vc.o, a :"-r~ch.:" n~· r-ing, , ',1"ad1ą1cej walce WY'Punktował Baz.amlka, 

stępu.iącc tikluby: ZWl\~ Zryw !Łódź), L~S, Vl'idzieliśmy 'boks fiń~hi prze·d' woj.ną i Szcz~p11111sik1 legł z11okau.O\\ ami w II-im w -1Jiórkowe·i TiH.iikam~n wy=ał ·na lt\'tl'll• 
Hp lot, Kd Boruta (Zg1~rz) KS Pocztowiec, tr,.,eb sLv · erd·- i· ·b:" 1 tv · . d te- t " "' ...-
KS o'M: TUR - Gri}m. " a ' 1

. z.c. 0 J~K ~ w:i~e, z~ 0 · 8 ar~i·u. . , ,,, ·~·. . , _ kty z Hibrzydd:11; w leikkie,j Rauta :Prz.e~ 
2. lilnby .,. 3.mierzają.ce rozgrywa.;i za wo-· go cz-as u- Fmnow1e poczy:niil1 \liu!Zy krok f1~1l0'".1e ~ocno na rz~ k,.tlt .na scdz10\~ .2:rał na 'Pll'llkty z Jładem.acherem; w 'l>6'łe 

dy towa::zyskic. lub ur"ządzać turniPje mię~ na1:irz6d. - ł'..:n,•czą -Oni w sołbi-e diwie za- w•ęig1ersk1~h i cz~1~hosło\:,a~k.11~h, to. t~1z śre<lnieij Rawa.n-en wyigrał w d;ru,gim stair
dzyklubow..,, muszą uprzednio powiadomić 0 lety: ipię;kno walki ~ je<j sl uteczn-0·śc. Po- w K~tow1.cac1h b~'.il os.tr_ozn:e1is1 .. \~ rm.,,,u ciu ·przez k.o. z OkrusZikJerwiczem. Wf1)ed 
tym LOZTS na. 7 clni. Kluby nie podporząd jedyuetk Bruza1rndka z Ohv.inelłt.em by;ł :po- sę·du·owah na z,m1anę Fum 1 Polak, :Przy- ni·e„ c.-~•e El'e n z ł ~l 1t. ~ ~ • • · I · · d k b ł · J ~ 111· • r ,e1gra PO maiveJ W-'<l''~~ kowuJące się temu zarządzeniu będ!l ka- rywaJą.cy wprost. Takiiej · masy o'iosóiw, czy:n za ·e~·111e o. te•g·o, to Y .w :1·ni~Lt, z Nowa;rą; w ipółdęfŻ/kiej S:Lti.ander :"ry... 
l'aue. jalką plęlśc~airze w'll:ajenmie zaJdaU soibie w Prnn~fowah 1dl\va1i ~ola~Y, a1lho d.waJ Fm- ·..>:rat Drzez techniczny k. -0. z Patero.Idem; 

3. Termin zgłosze1i do olm:g•)wycb. mis- !ef wafoe nie wi-dizi się czaisam!i na ca- . nowie. Ciekawe. ze me bytu wypadku, 
1 
t, 

1 
. ł " · .k. i ~lłil 

tr7.,ost-w .ł.odzi na ,rok .1947/S przedłttża. s~ę ,. łym. mec"&u pięśc1i.Z!~kiim. Róż.norQdno·ŚĆ a•ieby decyzje nie zgaia:lizały sie. f'inno~ 1· ' ory wy ec1a ~ nngu: .w C}ęz. ie .., o 
do dn. 23 bru. włącznie. Po tym termime d , 'b 1 ~. • . • B . h. _.11· b d d· · Je· . te"' i „JnA.. łla:rro w dru1g1m stancrn znokaufował ~adnP. rekfa.macJe uwzględniane nie hedą. l.i· er~en y1a :wippo.st Z!u:umierw~;iąca. a~ ~le y11 .ar z.o z.a O'-VO. m z • ,.,o ~„~ SZQz. 1ń&kie o. 

4. Podaje si~ nowe wysokości opłat, za- zarmK trzymar ~i7 d·osk-onai1e 1 w całe<! C]ał!Jie d1zu~.kmvah s.<;.dziemu fl'll.lrOWenttl, I Y'P g: 
twferdzune przez t'ZTS: wpisowe zł. 100\l.- walce. hyhr bo·da~ze dwa momenty, w p. Kow.aJskiemu (Po-znrui), twierdząc, że tłłia!diące zwycięstwo płęe 
składka członkowska roczna - zł. iooo.-. s' c .. "arzy ZSRR 
WlliSowe do mistrzostw od drużyny kl. A Ka a troi a be I - t;ł. 50P., kl. B - r:ł. 300, kl. C - zł. 200: , . . . 
Wpisowe do mistrzostw lndywidua.Jnycb od 
zawodnika zł. 200. Za niestawienie się dru
żyny na. zawody - zł. 300. Kaucja załącząna 
do nrntestu - 11. 500. Dieta dla sędzft>ro 
:r. • 50. " w razie w:r.fiu:du zwroł kosztów 
i;~rńi.v, Kl11ev, .i..--tóre Ollłaclły Jili wołiinwe 

W Gdańsku ty1mcz.~se1n, po r;w tue.cl 
w P-0Js-oe wystą:PMi ipię--ściar.ze ra.d'zi'~. 
Tym raZic.m wakz.yl1i ,; dr.ui&ną P~ki 
PółnJ(llcnetj i st!W!ier«l:z'ić trze!ba, ~e ·~ 
prze:cł'wnl!k oka:z;H &i:ąi d~~-~ nadisw.b

l "ll:hdkę winny tJOkrYć różnicę. 
Zarząd f.OZTR 

a YI -rszawy 
W ub. sobot~ odlb.yły siię, zavmdy w pił 

ke t1-0 1żną ipomiędz.y zespołem Mntcji O
b~ wate1. kiej a <liruiżyn.'1,1 falbryki im. 
Sirzelezyka. W drużynie milkyj.nej bra 
li nd2iał gracz.e o bardlzie•i z,nany1ch naz
wi•&kaCih ja'k Malik, Urlba:nfak :i P.iątek, 11 

Pl'71eci1w11ika za1ś Lulbczyftski i' Mikoła1-
czyk. Zw-Ycięiyl·a <irnźyna Milic.ji w sto
sunku G :2, uzy-skurie>,c bramki -przez 1Jrlba
niaka, Piątka i Szyimcza'ka - 'PO dwie. 
Dochód z tej imprezy w v.ryso1mści blisko 
10 tys. zł. pr·zeznacz.ono na odlbodm\"ę1 
Warsrnwy. 

S był lepszy 
Zawody pływa ck ie w basenie YMCA 

Klęski piłkarzy polskich nie da się uspra
wiedliwić, można jq tylko wylłómacz • 
Wynltk 1:7 to jut ole poraltlkit, fe<C,9; -

kieska. Jak zwykle Sizuka się ~wnveh u~ 
svrawie.dłl-wień, a!le w tym wJ•pad·ku tru· 
lin-:> je znaleić. l'Jruęczen.ie f)OdrMą ja~co 
czynnik decydt1iący nie wchod'zi w ra
cnooi;. bo przedeż nast pił.kiarize Ot kłasę 
lep.jej grali p0 prizerwie, niż na; P0iezą1tku 
za;wo.dów. ,Jetlyine wyitłumaczeni~, leciZ nie 
usprawiiedłiwiienie przegranej w .JJai~ich 
roiz.młaira.cłt, Jalkdob nlie nokltwano dotvch· 
cza.s w his~otii na.~ych spotkań między· 
Daii.stwowych. może b:v-5 tyJ1k<> to, ie dru·. 
żyna dafa siię zasikoczyć $1.'.a(OOJ'm tern· 
Dem nairzuconyim z miejsca przez Jugo-
sławię. 

Zmieniono kilku gr2J0zy, wyllłumaiczono szv. 
drożynie, na czym po1~g,a:t blad taktycz· Mecz Wl'gfa<li. ~<JŚcie w mJa:łdżący·m 
ny I jarkoś J>OS.lił{) tei:1e1-. Ale w tym je~ stu.sunku"14:2, ipriz,y czym :ied'yne 'CW'iJ· 
wiele zasługJ ~ecrwnl>!rn. który syty·1 cięstwio d1a nas odnióm:. Sz.:vmanlci.ewtte.2 
S.Urkcesu zwolniłl &~.alooe temoo. • w wa<lize średni;'!. Była to jed.lnalk: nili~ 

Z druży;ny 'PiM1k1ei d<>hrze ~alii tym r.a sza wa1J!ka dln1a, ale poipada trwd!eir
zem Wtodarozyik na ohrool.e i Bar~ńsk! . durnie, ż.e jed!nak w P>0łiSiee m8llłl.y d!w<Wh 
na lewym skirzyd;te! nat'°'m11aist z:ir\vtedll I pr.zyna;;łmnie~ bcliiserów, kłórz.y s~1 w Sita• 
Ffa111ek, kiłóreg-o ztntti:nlł po pa;uzi1e Bar- nfo tmkooać pogro.mce I(o'!~zyń~ie"'-o -
wińs-kii i H~gen:dorf. Pr::11wo:sikrzydłorweig? Og;ut1ie11:1kowa. - ,., 
tKS be•z w1.ę:krs.zeg-0r fl'(}i'>'.ll()dlze.nfa zasitąip1ł M ł · . 'h f · f Ikt Pb w 
Bairan. Zwykle dobrze ~·ra:ląca l'i111ia P<>· , , a ą :voc:e·c . ą ipOZJo•s .anie . ai t

1
,' 

1. 
11 mocy, z Par;pane·m na czele, nie !J{llDisała dwoc'.1 . n;d·pr?'~r~mowy;ch . spo .t<ama~ 

się i ;jedynie Szcwiek olkazał się na: Jl-0- zwyc1ęzy!1, .v1ęsc1~rz~ ipD1scy. Z~~Y'CIE:r 
ziomie. Ju.mwtcz pneżył do przerwy s~a o·dmes!J: liwans:lm w wadiz.e J?O!sred
ciężki okres to też po pau:zie zastapit go n1eJ, na. JJunkty .nad ~ycze:nko. 1 _11nęsciarz 
Skromnv. ' - gdansk1 K11d'łais1k, ktory ro~nieiz na 'J}łt>l!-

N"e ~esoła •1est ~a bm h''-t · ioo„„0 kty Pokonał Dllidlko (ZSRR). Trzelba zli!Zi" 
I ) J, Ofla "' ' • dr . a zc1no walcV7ła d:tt 

meczu n1111117,ej 'reprezenta-.ii pHkar-skie1. ~aczy~, „ ze.. uzyn . 0
''::'-'- . .:s .. ~!' ~ 

Ok~.1,,. 35 t ·" w'd·zó b I , .· "'k'"" . zo lernei nnz w \Varsz.a".1e. w. ymk1 t-e„.11 • \Jllv • • Y'"· I 'W V o S\\ !U.u 1 .... ·m . . - . • . 
jej klęski, berzPirzykładnei w dziejach na: 111-::znc os1ągn·ęt<1 na•stięipu1Jąiceł 

POSypady się bramki, pr,zy· c~ym pjęr-w 
sza Padła p.odObno naiwet ze spalonego. 
Mogło b) wyprowadzić druży.n~ z równo
wagi, lecz ttlie na tyle jedn,aik~ by P'OOIWa~ 
lać sob-ie w-bi.iać z laihvzyścią da1liS7Je sześć 
sztuk. NiewąitipHwie~ jest to u.a;;}l~P·Szy 

Na basenie YMCA od1lwły si•() zawody dowód braiku l"Urtyn.:v mecwwd i„. odipo· 
t~lywa.ckie pomi~d;zy dn;iż:;nam; .tt·I<:~. a wiedniego kJieirowu:i!ctwa, które w porę 
kP ZJe?nocz·one •.. w ktoryc•h os1ąignię-f.o nie „mieirntowafo się w syituaicił . i nie zna· 
nastę1111'Jt1?e wym'ki: . . lazło skut.eczne:go środka przeciwko oza· 

sze,go sportu pitkar.skiego.. B.ra;k szybko
ści odegrał tutaj decydując.e z.na•cze,nie. Tylko Szymankhnvicz 

50 m. uow. ~:zy~oro.':rs.ki (Z.1.) 34.8 s .. I jącemu się ·niebez,pdeciZeństwu •. 
100 m. ~l. Rl1lmnsk1 (U1\S) 1:31,S. 100 m: Podczas przerwy, a wiec 0 '"iete już 
g~z.b. Witczak (ZJ.) 1:29, 100 m. dow. \N«x1 za rióźn-0. za1Sto>0wąno ŚT.xlki 7.atadcze. 

Dobre imię pił!iarstwa tml:Juiego m-OiŻe W 1rttl'::Jze1 &H;·irii<lki st-Ocz.:srł bard~;.() 
zrehaiblliforw~ć jrSl!\~7.e . niedzielny · m.ercz i:adnr.; walkę z Se.gaiłow.iczem i c:hociaź 
z Rumunią, to też z tym wię!rszym zain· przegrnł na ipunkty, wypadł urncz111ie le· 
teres-0<waniem UWl'.ga wsnrc:;tkirh sk1ero- pie.i, niiż O:l'!ZYW()<CZ i Mala1k. w kog;uded 
wana jest na Buka1re%zt, ~k~d n::i.deijdą z'aw~d &prawił Sowiński, :po którym, jaiko 
wie-ści o wy.niiku niertz101~ e[ri S!"rilrn11la. P·O pogromcy Zachary, spodzie,wano się ::.-1e.chow:>ki (H•KS) 1:20. 200 m. kl. Ni'k-0-

demsiki (Zj.) 3:21.8. szfafeta 3 razy 500 -
liKS w s:kłal\zie Durys, RU1mi.ń1s.ki, Wo1-
cicchowski w czasie f :58. Sztafeta 5 razy 
50 ttiKS 1v skfadzie Woijcieo11'ows'ki, Du
ry•s I, Marciniak, Du-rys II, Miiś1akiewi1cz:, 
w cza.sje 3:02,3. 

Konkurencje żcf1:Ski.e: JOO m. kl~ Bronie 
wicz. (łiKS) 1 :45,6. Maś!a1kiewicz (tlKS) 
1 :57,4. 50fl m. dov.'. Kowalska (tlKS) 0,42, 
~ztafcta 3 razy 50 m. liKS w składzie 
Maś!akiewicz, Broniewicz, Ko\\·alska. W 
og-;"1lncj pun'kta cif[ wy•grał tliK.S 61 :58. 

Grają w siatkówkę 
Mi trzvstwa drużyn klasy I. 

P 
• • • ' l Ks • 11 znaczinie' wrięce•i. Awdiedew był znacz.nie 
il ę s c I 'r ze ·m R „ -o . j ~ szy'bs·zy. mi<ał \\Ti1ęfkS:<'.y ne·rw do wa~ki i 
B I . - V" i~ d I wygrał ~a;ł·rnż.enie. v...r. knigucie·j r~·wni,ei 

~ sła11y dzie·u miał Antlnew4«~z. to r"'" J(nrn· 
Concordia pokonana w Piotrlunv~e, w Pabianicach Zryw L;iewow1 uaai się rewanż i tym raz.em 

Dwa mecze stoczyli pięścifne ŁKS: czyka, ale i to spotka.nie zakoil.czyło się Polak opuści! r·ing, jako pokonany. · 
pierwszy w PiQltrkowk, drugi w Pa1bia- na r·emis, w półśrednqej Wieczorek wy- W lekkic·j Grefoerowi uie wiele · trndi; 
nicach. M>e<'z w PkJtrkowie z Concordia grat z Masiorkiem, w śre<lni>ei Bobrow· sprawił-o znoka!1to1vać Barau()ws1ldego, 
byt ~potkani·em 0 mistrzootwo drużyno· ski miał w I starciu Scibuta na deskach. Stalo się to w III-ej rundz!e pe· serti si-er· 
we, w Pabjainicach natomiast 0 charak- ale nie wykorzystał te.go i sam w II mn- powych ·ciosów. 
terze towarzyskim, .propa,gan<lowym. <lzie przegrał przez k.o„ w pólciężkiei W pól•średniej Sizczerbakow odnióiSł 

. Pisar .. ski w II run.d'.'i-e. P. rze_z . k.o. pako-na! I bły.skawicro. e ziwycięstwo n.a.d Adl'ms.klm ŁKS wakz~'ł w Piotrkowie. w ·poważ· K I 1 st a uzneg.o_, . w c1ęz {_te.r wr0sz~le. e. c I któreg.o jurż JJO minude walki wyJiez,011,0, ni~ DSlabionym skladzie, W <l<:ldatku bez dw ! t maJik W rt1 -! ] df · ·k· J t t 1 a pu~.' Y ,... ' 0 eiei uz.y~,a a w śre.cln1·e·.i Sz'.\.1ma111lde,~4cz c„kaza:t si" le· \\·aL.'. i ew.z ·1e.1·, ecz WY2'._ra w s osun,.;:u c <l v '·" -.. .., ,o:n coir 'll · d 0 • 1. • • 
W mistrzostwach kl.asy B siatkówki t.e1ie 'd:7: Oto wyniki p06-Zczególnyie.11 6ipot- W Pabiank.ach wystąp.il LKS w n1()1C- pszy ~ g;unetilll-OiWa L :J:en'.u .m:zyz~nann 

,LP,J ~ męskie.I rozcgran~ dalsze spotka11ia. Jqm: no kombinowanym składzie prz<".c'iwko zwy.crę:&twn na P·tinkty, w połc·~.1k1e:i Ste 
••"n_iki ~izyska~o- nast~puJące: . w rnu,<;z•eJ· Różycki wyGoko nnkon·1,J nł Zrywowi kto'ry ,,...,....k"'·tlal 12·4 Punl<ly pa>now wyig- rał ha Punk(y z K<,,tkowski1J1. srn.tko 'ka zcnska: YMCA - HKS "·O I ' , iw < , . ' • vv "1 

, • • • _ , 

ns.rn i 5:IS), Splot _ HKS 2;0 (15:!l. 15;.j)., piln!~lv Adamusa, w kogudej Stasiak z d~a kidi:ian ~<loby!i: l(owalski (\\';lga pa. na d-0bro kt~;·e·g-0 i~wzna za~1s'.1c tyl•ko 
sfo(.kówka męsk:i: ~1,10 1. - HKR 2:o (l5:4 Brzoską &tocz) li bardzo słabą walkę, za· pterowa}. RożyckJ, Sfasiak, Z<iwadzki.; •vytrzymałos' na c10,.;.;y, wre~zc1e \V ~-'.'

[ JS:to). Borut:.i - Z•·y1~ 2:1 Oli:H, 8:15 i kf.n1crnną na remis. w piórKQ\\·€j Pawlak 1 Cygan, Pisarski przez k.11. Prz"srrali na-! d·w dęż}·~j K-0rolew d":V'U·krninie m ,;l r:i 
vi·e1. TUR - LKS 2!0 (l.5:10.1;;..1.ro ' DKS ue.~lso,''-a! z :ief:rusie,w~:zem, \'' Jek~if:i I t?~1iast swe. ••alki .Jarosinski i Wrodaw-

1
1 [e5k~c? Juz :w Pierwsznn l;'ar.:;iu _ B; ·: 1· 

- P<.C 2:0 rwa.lkowP.r). .llomkow~ln 1-.-vł 111€00 te•p-&ZV od 1\ilac1eJT SKI, f,mulH!~W, a ~:,; dru;.:i€i pedd iJ >: · ~ c:: • ;; 1, 
• 
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: lM 
Po udectZce .do,voocy, wszyscy żo.;łnie-1 Li-Ts·:?•n z.aciskafac dfoń na rewolwene I Ale w tę sama strnn!f biegł równict żo1. 1 Rozległ się str1Zał, żołnierz 

rze jaIJoti.scy tznc:ti "rori i u.:.lłowal:i s1ę opanowainy był już tylko jedną mysią. - nierz angielski. Dopadł drzewa. i szybko 1 .s.ię i ut>adł. W tej samej chwili 
skryć w dżtrngll„. Ozy uda mu sie zgładzić Pefor.:-il'na1? J}rze'Ciął więzy je1ica.„ , I z<1baczył Japorlczyka„. 

zachwiał 
Peterson 

:m.t:m±&M #4§+A4@4%t5M!2t!!...W<ii@4!44i4*44& a ;u:: 51• MA #Q+ CA 

li IA' ' ~N • li • „ ił tł 
Mina~ a~Z~S DOl,.ZBemy 
llA~S'fWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś o godz. 19 tl'agjkomedia Rojasa „Ce
lestyna" w inscenizacji L. Schillera. 

'J'E11TB KlUdERA.LNY DOMU !Oł.NtEBZ~ 
ul, Daszyńskiego 34. 

Dzi§ pełna dowcipu i poezji komedia Jean 
Giraudoux „AMFITRION :18". :Przekład i pro 
log Bohdana Korzeniowskiego, dekoracje i ko 
stiumy Władyi;;ława Daszew~kiego, reżyseria 
Erwina Axera. 

Ka~a cz~·nna od tl-ej do 13-ej i pd 15-e.l, 
~1. j?,~-02. 

?l'Iłodzieży ć:lo lat l8 w::;tęp na przedstawie 
nie nie przysługuje. 

TEATR POWSZECHNY 
Dr.iś o godz. 19 urocza komedia Franciszka 

Zabłockiego „Fircyk w zalotach", wyreżyse
rowana przez Z. Modrzewską. 

TEATR „SYRENA• 
Tzaugulła 1. 

Dztp i codziennie o godz. 19,SO ,.COLORA 
DO" Zdzislawa Gozdawy i Wacława Stępnia. 

Ki n a 
AT)fUA (Stalina 1) - „Urwis Gan-och~". 

Poc1:ąt.f'.k seansów: 16, 18, 20. 
BAJKA (Frnnciszkańs1':a 31) - „Dni SzczQścia" 

Pocriątek seansów: 16, 16, 20. w niedziele 
i święta: 14, 16, 18, 20. 

BALTYK (ul. Narutowicza 20) - „Konwój''. 
Poc-zątek seansów: w dni powsz. 15.30, 18.15 
21. Pocz.ątek seansów w nied?.iele 1 święta: 
13.15, 15.30, ! 8.15, 21. 

~DYNIA (ul Daszyńskiego 2) - „Złote wrola" 
Początek i;ean$ÓW: 15.30, 1R i 20.30, w nJe· 
dziel~ od 13-ej. 

f.IBL (J egionów 2) - „Droqa do nieba". -
Początek ~eansów: w dni powsz. 11, 19, 21, 
w niedziele 1 święla od 15-ej. 

t-fUZA (Ruda Pabianicka) - „Awantura w -za· 
~wiatach". - Początek i;eanów: w dni po· 
wszetlTJe 17.30. 20; w niedz. I święta 15.30. 

OŚWIATOWE (Piotrkowska 243) - „15-letnl 
kapitan" oraz dodatek „Harcerze". 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Siódma Zasło· 
na'' Pocz. seansów w dni pnwsz. 17, 19, 21. 
W niedziele i święta! 15, 17, 19, 21. 

f!RZEDWIOSNIE (Żerom.skiego 74-76) - 11Gr-a.
nica", Po-czątek seanów: w dni pow5zednie 
16.30. 18.30, 20.30, w niedzielę .od 14.30. 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) - „Krążowll.ik 
Wa re~(. 

ROMA m.zqowsk~ 84) - „Pięciu zuchów". 
REKORD (Rzqow,,ką 2) - Dziew<:zęla z baletu" 

Początek se<msów w r.ie<liiele t święt;:i: 13, 
16.30. 13, 20.30. 

ETYLOWY (Kilins.klegn J ~:>) -- 11Kopciuszek". 
Początek seansów: w dni pcwsz. 15, t7.30, 
::.:o, w niedzi.:le i świr,.ta od 12.30. 

Ś\V!T (Bałucki Ryne'k 5) - .,Knock-Out". 
Początek eeanów: w dm powczednie 15, 
18.30, ZL w niedziele 13.30. 

TĘCZA (Piotrkowska 1081 - „Koprnlszek". -
Początek seansów: w rlnl poW6zednie 1?, 19. 
21. w niedziele i święta 15, 11, 19, 21. 

TATRY (Sienkiewicza 40) - „Stalek -pułapka·•. 
Początek 16, 18, 20, w niedzielę od 14-e.f. 

WISŁA (Das;:yń-skkgo I) - ,,W imię życia". 
Początek seansow: w dni powszednie !7, 
19, 21. w niedziele; od 1.5-ej. 

Wtór<, HARZ {Zawadzka 16) - „Zwycięzcy 
stepów". Początek sean::<ów: w dni powsz. 
16.30, 18.30, 20.30, w niedziele I święta 14.SO, 
lb.30, 18.30, 20.30. 

WOLNOSC (Napió1kowskiego 16) - „D·l1ew· 
częta z Nowolipek", Poc.!ątek seansów: 
16.30, 18.30, 20.30. . 

ZACHĘTA (Zgierska 28) - „Wacuś". 

FABRYKA WYRO:BóW GUMOWYCH 
Pod Zarządem Państwo~m 

Łódź, 'l'amki nr. 12 (da,vn. Morska) 
zatrudni od :ian1.i: · 
PRACOWNIKA· dP ltsięgowoścl 
ze i:najomością kalkulacji I a.rlmsza roz-
lir.zenfowego. , 
Zgłaszać sią osobiście z podaniem i za

hviadczeniami ostatniego rniejc& pracy 
w referacie petsonalnym. 

REDAKTOR t.J '\CZELNY: K. BOGUSŁAWSia 
D· , .. 01 ~.;n 

ZŁOM ŻELAZNY I ME1'ALOWY Z JESffiNNEJ AKCJI ZBIORKI 
ZLOMlJ PRZl'JMUJĄ NASTĘPUJĄCE SKŁADNICE: OGŁOSZENIE 

Zrzeszenie Kupców Branży Drzewnel 
Województwa Udzkiego w lod~i 
Al. Kościuszki 4 pok. 2, tel. 252-80, wewn.198 

\ 
FOTOGMF - la'Do· 
rant retuszer 1ylko W'y 
kwalifikowany potrze. 
bn.y. Foto Smrgacz, 
Piotrkowska 6. 30712 
POTRZEBNY zaiaz cze 
Iadnik krawtecld dam 
skt ul. Jaracze il. 
SPÓł.DZIELNI-;.;A;_.;.;,R_o_b_ót 

W ŁODZI 
1. Wyrwas K. ul. 11-go Listopada Nr 103/105 tel. 22.4-84: 
2. Walkowiak B. „ Kilińskiego „ 6 „ 184-48 
3. Zielińsk! A. „ Kilińskiego . 28 ., 204-45 
4. ł..ódzka Składni:ca 
Złomu 

" Składowa 5 Jabłoński B. 
" Poludniowa 

6. Kowalczyk „_ Przędzalniana 
7. Kuzmecki 

" Nowotki 
8. Szybowski B. 

" Franciszkal'lsk-
9. Arendarski L. 

" Rzgowska 
10. Marciniak A. 

' Nowotki 

27/29 

" 4:1/43 
·„ 1 

" 63/65 
„ 39 
,~ 5'7 

. " 39 

,. 155-08 
" 142-:35 

" 105-35 

SKŁADNICE POWIA'l'OWE 
1. Rokicki 
2. Szeffer 
3. Baranski 
4. Bochra 

Piotrków 
Radomsko 
Sieradz 
z.tezy ca 

ul. Wolborska Nr 4 
„ Stodolna Nr 28 
„ Cmentarna Nr 32 
„ Panieńska Nr 3 

5. Kope6 Opoczno „ Łazlenna Nr 15 
6. Switakowski Końr:kie „ Partyzantów Nr 5 
7. Dula i Kupis?. Tomaszów Mazowiec „ Kramarska Nr 3" 
8. Hołowacz Skierniewice „ Rynek Nr "20 

• 

9. Ltśkicwlcz Kutno „ Kochanowskiego Nr 30 
10. żak Zgierz „ Błotna Nr 4 

WZYWA P. T. 

Kupców Bra11iy Drzewnej 
do zgłoszenia się do biura Zrzeszenia, 
celem zareiestrowania swoiei firmy. 
Termin zgłąszania do dn. 1.XI. 4 7 r. 

DO WIADOMOSCI UCZESTNIKOW KON-
KURSU CENTRALI SKOR SUROWYCH 

na zaprojektowanie i opis metody oraz na
rzędzi i urządzeń służących do ści'łgania 
skór z ubitych świl'l. Wobec trudno~ci usta
lenia przydatności metody i urządze{l słu
źących do ściągania skór świl'lskich, Jury Kon 

I
, kursu zawiadamia, że w dniu. 20 października 

194:7 r. zostały ode:.;łane jedynie prace uznane 

Budowlanych poszuku 
je wykwalifikowc:.
nych cieśli, zgłosić sią 
„Remont" Ptotrkows. 
ka 38, 4 - 6. 30719 
Z;'\EŁAD B-udowlano • 
Meblowy pod. Zarzą· 
dem Państwowym, 
Łódź, ul. Zgierska Nr 
69 przyjmie nalych· 
miast stolarzy na me
bil,e t polerowników. 
POTRZEBNY wykwali
fikowany czeladnik na 
dcunskq konfekcję od 
zortl.% i qoniea F-ma 
Krawczyk, Pfotrkow. 
ska 18 (podwórze). 
POTRZE'Jl.NA pomoc 
domowa przychodn!rr 
Wiadomość Plolrkow
!!ka 192 m 5. 30751 

11. Bukshl.skl l za zdecydowanie nienadające się do wykorzy-
. Częstochowa „, Strażacka Nr 30 · stania. pozostałe prace będą zwrócone lub lokale 
Ct:ęstochowa „ Strażacka Nr 17 nagrodzone w miarę ich rozpatrzenia przez -----------•···----,;;,.-...o. _______ .;..._:;' jury. ; ~ · · ·· ' 30'f42 

12. Jezierski 
PO$ZUKUJĘ pqkojc 
kontfortowei;JO . .,. wygc 
damł. Ce.na obofętna. 
Zwióce koszta remon 
iu. Of~1ty pod „R'egi
na". , 30729 
ODSTJ\Plft duży p')
kól zr:r zwrotem ko:lz 
tów remontu. Ofartv 

OGŁOSZENIE 

Zarząd Mie'jśla w t'Mzt• - Wy<ltłllf' i\ipro· 
wizacji - 7.awiadamia, że Ministers~·o Apro
wiizac ji :r.arząd'le!liem z dr.ta 6. 10. 1947 rozsze
rzyło upra-wnrenfa do otrzymania ~~valentu 
gotówkowego na z;ikup ziemni.aków w akc~ je
siennej 1947 r., na pracowników orar, członków 
kh rodzin zatrudnionych w: 

1. okręgowych i ohwo·iowych urządacb !n 
i;pekcji procy, 

2. IJI'Zęid<><:ih ?.<i.lirudnienia, 
3. okręgowych i obwodowych urzędach in· 

wa>lidzkich, 
4.. ~ądach I i II insfancfi o~az urzędach pro· 

kuratorskich podległych nadzorowi Mini 
slerstwa Sprawiedliwości :r. wvjalkiem 
s~dziów. asesorów, prokuratoró\v 'i wi· 
ceprokuralorów. 

5. Centralnych zarządach noszczególnydi 
przemysłów zaopatrywanych przez R.C.A. 

6. Dyrekcji Po:Jsldego Monopo1u Solnego, 
OdbI01rcarni ryoząltu gotówkowego dla . wy

źej wymienionych pracowników bę-Oą: 

a) _dla okr_ęgowych i obwodowych urz~dów 
mspekcii pracy - okręgOl\Ve urzędy in
spekcji pracy, 

b) dla okręgowych i obwodowych urzedów 
inwaHdzldch - okręgowe Ul'zedy inwa-
lidzkie, „ 

c) dla urzędów zatrudnienia i kłi pla{.ówek 
w terenie -: ur·zędy zatrudnienia na 
szczeblu wojewódzkim, 

d) dla . sądów grodzkich, pracy i ohęgo· 
wyC'h oraz urzędów prokuratorskich przy 
sądach okręgowych - właściwe tereno• 
wo sądy okręgowe, 

e) dla sądów apclacY,nych oraz urzędów 
)Jrokuraforskich przy tych sądach - sądy 
apelacyjne, 

f) dla c~nitrainyc!i zarządów poszczególnydt 
r;alęz1 przemysłu zaopatrywanych przez 
R.C.A. - włilśdwe terenowo R.C.A. 

Odbiorcy gotówki winni złożyć w Wydziale 
Aprowizacji Zarządu Miejskiego w Lodzi ul. 
Legło.nów 10 (II piętro) najpóźniej do dnia 5.11. 
1947 r. listy pracowników wszys.Vkich pedleglych 
zakłacfów pracy oraz zestawienie ogólne insly· 
tucji wraz z podaniem ilości pracowników i sum 
przypadających do wypłaty. . 

I R Na ziemniaki pr-zeznaceony zo&tał o'd· 
cinek Nr .31 Kat I i f. R oraz 21 Kat. ,,C" kart 
żywnościowych z m-ca października 1947 r. 

BJi.ższych informacyj udziela Wydzdał Apro· 
wizacji Referat Ziemniacza.ny, ul. Ler~ionów Nr. 
10, pokój 247 telefon 280-81 wew. 60. 

, l.ódż, dnia 16 pażdzier-nika 1947 r. 

ZARZĄD MIEJSKI W LODZI 

.. 
~OGlOSZENiA DROBNE 

Nlf:PRZF.CIĘTNY radio 
od:bimp.ik, nowy, super 
h&'\erodyna, i:pize. 

Lekarze ptsz - sprzedasz, za- łJów 25a - l. 30708 
. · \~AJi.Ol\ZTSTNlEJ ku· dcm. Cena 85. Legto· 

. mien{sz pierścionek, •• 
D:. ŁOZA. wenerycz· . obrączkę, zegarek w Rozne 
ne, skóry. włosów, i l"klepie 11 Ltstopada --------
Sienkiew'iczo 34, tel. 3. 27420 PR:\COWNIA koźu· 
179-56. 26807 KOLEKTUR.!\ „Forlu· chów przyj n~ t.:je · 
Dr KOWALCZYK cho- i na" poleca szczęśliwa k" zamówienia. tódż. 
roby weneryczne, że- , losy Łódź, Daszyńslde Pomorskc 33 front 
romsk!eqo 41. 2-6. I go 2 Oddział P1otrko-1 PRACOWNIA kuśnier· 
Dr. CHECIŃSKI skórne. wska l24. 30180 ska Jaracza 12 przyj 

,.Centrum" 30730 
ASYSTENT reżysera 
filmowego poszukuje 
s11blokatm:skiego poko 
ju, cena obojęmo. o. 
ferty pod „J.G." „Pza 
sa'' Piotrkowska 55. 

30745 wenery~zn~ Piotrkows \ „AKUMULATOR" - muj& wszelkie ropoly 
ker 157, 3-6. 30537 '1 Ł6c.";3, Andrzeja 29 tel wcvf;dzq:ce w zakres Poszukiwanie pracy 
Dr. ROżYCKr, specjcrlf, 165-25.. Akumulatory kuśnierstwa. 29844 
s!a chorór> kobiecych I wszelkiego 1ypu rnc;· .ARTYSTYCZNE tkan!e 
akuszerIL Przyjmuje I ncr q-,varanc1a. 29Bl2 garderoby. Podnosze. 
2 - s. Leaionów 9 °1'J'Y.TW()!lNJA Dewo- nie oczek SzoHnowo 
Dr KOWALSICI MIE· cjoncrlii „Bazar Kato. Jadwiga, Piotrkowska 
C1:YSŁAW. specfalista I licki" Łódi, Stenktew~ ~O. 27001 
skórne - weneryczne, c.zcr 49 polecc: lampki 18.X .. ZGINĄŁ taxter 
1 Mai a 3. B-10. 4-7.1 nagrobkowe od 150 zł. rier biały, brqzowe la 
D JERZY -ETER tne tuzin. oraz „zntcze". iy. Zwrot T?auguttcz: 4 

EKSPEDIENTKA z re 
ferencjamt poszukuj.; 
pracy. Oferty składać 
p-0d .,Energiczna". 
FRYZJERKA zdolno: 
zmieni poso:dą. Ofer 
ty pod „Fryzjerka" 

k~iogta i p~łoż~icfwo I MIKROSKOPY nawet - 36. Wynagrodzenie. Zagubione dokumenty 
Kościuszki 36 (Róg A~ I r.:eko.mpl-etne ! części 30749 UNlEWA2NIAM leg 
drzeia) 4 - 6. 30162 kupuJą. \h~arsztot op· l f''llf0WIRl"e pracy Ubezpieczalni na naz 
DR S..,.ONIECZ,.."' _ ty.cz.ny, '!:.odi,. Now. o- 30 l~ 

"' n.n "0182 -------- wisko Majerowie;: Jó 
S ~t 1 K Lm.~1.;e!..:;.1s:.ek~a_::3:;_. ~--~";.;:,:;.;;;; lekarz zp1 a r:r " o- - POTRZf:BNE wykwali· zef, Kamienna 8. 

chanówkc". Choroby lU!.DfOAPA~ATY, foto fikowone pakowaczki 30722 
r.erwowe. Piotrkowska I ai:iaroty, kmoapa?aty: cukierków, Mazurska ZAGUBIONO dowód 
16. t'leklrowstrzasv. telefony._ motorki, keiz 28. 30711 osobisty Wężyk Stani 
DOICTÓR ZAURMAN \ d~ tadiową · kimpą, GOSPOSI'!:" samodziel. sław, wieś Sosnowiec: . . . • rózne przyrzqdy t na „ 
spEP~Jahsia: skorne we r::ędzia kupują _ nq 'Z dobrym gotowa amina Bratoszewice. 
nervczne, 8-10. ,..5-7:, sprzedaje _ zamie· niem poszukuje. Refe ZAGUBIONO kartą rei. 
~.2.L.!__ ~04~ nicrm G'danskcr 17, rencje, Południowa 23 RKU Końskie Ltsowsl"i 
1'I. FALK_OWSKf uro- Ks!eżniak. 28231 - 12. • 30712 Wacław, wieś Koliazo 
Jog .. spec1r:rfi:sta nerek WYJ.\TKOWA okazja. POTRZEBNA szpularka W". 30724 
l?ęcherz1:· moc

1
10wvch. Wyjeżdżajqc, sprzeda na ręczne kółka. Zgło ZAGUBIONO kartę 

Zeromsk1ego .13. 3 -, la dom. Plac Wolności sić stę godz. 1 - 3. RKU Łask Będkowski 
5 30062 6 4. 30706 Nowomiejska 11 - 6. Stanisłav.,·, wigś Pn:a 
Dr. MA.lU<IE\Vi~Z. eho- SPRZEDAM motor i 30713 tów, gm. Bołucz, pow. 
roby żolądko:, 1~ht. wa l:>rzetwornicę, Dabrow POTRZEBNA szpular. Łask. 3072.5 
troby 3 - 5 P1o:rkow • k 2 9 30707 ka siła wykwallfiko~ ZAGUBIOX~O dowod 
ska 145. 29606 ~;CHE;KE. elektryci- weno, do fabryki 'POń osobiste Karoliny i Mt 

nq 12ov. :. piekarnt- Czech. Zgłoszenia U· chała Trojanowskich llnll'lno S"r'l.,..11'!>.;. ~ n•O"'Cl 43 30714 oraz dowód tolż.samoś lll!I!!~ - • ~· '-"l~a<:. kiem, łóżeczko ·dziecin ;!;... „ · · 
FOTOGRAF „ samo et konta. R'a:doszyce ne, kstąiżki lekar:;kie ""' • 

MEBLE stcrniały w fir sprzedam. Adres w dzielnego, siła pierw·· :riow. Koński'.e. 30746 
mte Izdehski Piotr. Admtnis!racii. . 30709 szorzędna przyjmę za Zti.GUBIONO decyzją 
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